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matematyki lub umiejętności przyrodniczych na 
nie chłopeom przydać się nie może; nauczyciel 
zaś matematyki będzie gardził znowu filologiją 
tważając ją za przedmiot przestarzały a może będzie 
nawet wpajał w młodzież przekonanie, ;że uczą 


Kraków 6 czerwca. 
II. 


„Dobra szkoła to dobry nauczyciel! O tej od 
wieków znanej prawdzie nie należałoby ani na 
l ę zapominać przy obmyślaniu reform mają; 


BYCIA Erihana 37| się tego przedmiotu wcale niepotrzebnie. Czy w ta- 
| s: 2 A A MASĄ nasze szkoły średnie. '|im stanie rzeczy pytamy Aa nauczycielskiej 
. Y mieć dobrych nauczycieli, na to po- pracy może być obfitym? czyż nauczyciele tak nie- 


trzeba koniecznie dwóch rzeczy: potrzeba najpierw 
zawód nauczycielski tak postawić, aby zdolnych 
młodych ludzi do poświęcenia się temu zawodowi 


zachęcić, po drugie zaś ulepszyć system kształ- 


cenia nauczycieli. Oo do pierwszego, rząd w o- 


~i statnich czasach tyle przynajmniej uczynił, iż po- 


„prawił nieco byt materyalny nauczycieli szkół śre- 
ka A tego dag i dzisiaj jeszcze za- 
j uczyciela nie należy d . 
lą todo aien RAMIE rr I 
to stanowisko, które daje zaledwo bardzo mierne 


tylko środki utrzymania! Stałych posad przy gi- 


.mnazyach jest stosunkowo bardzo mało, młodzi 
też nauczyciele muszą czasem lata całe strawić 
na suplenturach zanim się któremu uda stałą zło- 
wić posadę. Nie masz zaiste nic więcej uwłacza- 
Jącego godności zawodu naucżycielskiego nad te 
suplentury, gdzie trad i praca młodego nauczy- 


ciela nie stoi w żadnym stosunku do ofiarowanych 


_ mu korzyści. Czyż w obec trudności uzyskania 


ż sę posady i w obec mizernych warunków egzy- 
stencyi snuplenta można się dziwić, że coraz 


: mniej młódzieży garnie się do zawodu nauczyciel- 


skiego, że gdy na wydziałach prawnym i me- 


. dycznym liczba uczniów wzrasta, na wydziale 


| by rzeczy szły dalej tym torem, mógłby łatwo. 
w szkołach naszych okazać się w przyszłości brak 


_ filozoficznym przeciwnie ciągle się zmniejsza. @dy- 


nawet miernych sił nauczycielskich. Chcąc pod- 
nieść stan nauczycielski należy koniecznie pomno- 
żyć znacznie liczbę stałych posad a instytucyę 
_ suplentów zupełnie skasować. . Prawda, że na su- 
plentach rząd robi oszczędności, gdyż zyskuje 


= przez nie znaczną liczbę sił, które stosunkowo 


uj D 


nie wiele kosztują, zdaje nam!się jednak, że najnie- 


właściwszą ze wszystkich oszczędności jest oszezę- 
dmość osiągnięta kosztem sił fizycznych i moral-| 


„nych .całego jednego stanu. 


SE rugim warunkiem niezbędnym do fizyskania 
dobrych nauczycieli jest odpowiedni system ich 


kształcenia. Nie można. powiedzieć, aby dzisiej- 


„ /8Zym naszym nauczycielom gimnazyalnym zby- 
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„yelo na specyalnych fachowych wiadomościach. 


zk oj 


to 
historyi, musi. sobie koniecznie bardzo obfite przy- 
swoić zasoby wiedzy, zanim ‘dojdzie do uzyska- 
nia kwalifikacyi na posadę. Jeżeli czego brak na- 
szym nauczycielom, to zaiste nie wiedzy specyal- 
nej w pewnych przedmiotach, ale ogólnego filo- 
zoficzno-pedagogicznego wykształcenia i wyrobie- 
nia. Szkoła średnia jeżeli ma pomyślne wy- 
dać rezultaty, wymaga koniecznie harmonijnego 
współdziałania wszystkich przedmiotów i wszy- 
stkich sił nauczycielskich do jednego wspólnego 


` celu. Nauczyciel nie powinien ani na chwilę za- 


pominać, że głównym celem jego działalności nie 
ma być wyuczenie matematyki, historyi lub filo- 
logii, ale odpowiednie za pomocą tych przedmio- 
tów młodego umysłu wykształcenie, powtóre, po- 
winien on mięć zawsze na uwadze, że wyższe 


" wykształcenie nie da, się osiągnąć za pomocą 


“ skombinowana. Pedagogicznym i dydaktycznym 


_ nauki jednego przedmiotu, ale że do tego po- 


trzebną jest nauka różnorodna, a należycie 


„przedewszystkiem jest cel nauki szkolnej, a nie 


. umiejętnym, każdy zaś nauczyciel, jeżeli ma ipo- 


módz do irzęczywistnienia tego celu, powinien 
posiadać obok fachowych wiadomości w pewnym 


_ przedmiocie, także odpowiednie wykształcenie pe- 


„dagogiezne.. 

„Najważniejszą dalej jest rzeczą, aby to ogólne 
pedagogiczne. wykształcenie nosiło na sobie pe- 
wien mniej więcej jednostajny charakter. Nauczy- 
ciele bowiem mogą w takim tylko razie działać 


: w harmonii i łączności jeżeli będą mieli tak o 


zadaniach i celach szkoły jak o środkach z pomo- 
cą których cele te urzeczywistnione być mogą 
w ogólnych przynajmniej zarysach jednakie wy- 
obrażenia. Wystawmy sobie gimnazyum, w którym 
nauczyciel filologii nie widzi nic więcej tylko 
swój przedmiot i ma to przekonanie, że nauka 


literacko-artystyczna, 


KAFROWIE 


ąw szozególneści Zułu-Bafrowie 
_ oraz „kolonizacya angielska 
w południowej Afryce 
skreślił 
Wacław Nałkowski. 


(Dokończenie). 


U Kafrów i Beczuanów, jak w ogóle u ludów | chó 


dle pracy, aby zdobyć sobię 


jw tej mierze zakres wymagań przy egzaminach 
Jest rzeczywiście tak znaczny, iż każdy naugzy., 
filologii, czy matematyki i fizyki, czy 


RER ER RETTERE RU) PRRÓRY R SE ETSE EET EE AR SOC RO PO DOD DANT 


harmonijnie. działający nie będą chłopcow raczej 
bałamucili zamiast ich kształcić? Zmaną, jest po- 


pmii 


w, ciągu sześciu kursów jednego lub dwu wykła- 
dów z filozofii lub z literatury i na tem kończ, 
troskę o swoje ogólne wykształcenie. j noo 


den i ten sam wydział filozoficzny mający w przy- 
szłości jednemu i. temu samemu poświęcać się za- 


(z sobą się nie spotykają. Nie ma. bowiem dla nich 


się mogli, jeden poświęca się filologii drugi ma- 
tematyce i historyi naturalnej, jeden też drugiego 
nigdy! nawet nie widuje. A. przecież mają oni 
obaj być nauczycielami w jednej szkole mają 
z pomocą różnych wprawdzie środków ale do je- 
dnego zmierzać celu, powinnaby więc istnieć mię- 


łączność myśli, ta zaś gdzież ma się wyrobić je- 
żeli ci przyszli nauczyciele u żadnego wspólnego 
źródła wiedzy spotkać się nie mogą jeżeli każdy 
z nich zapatrzony w inną stronę nic po za swoim 
nie widzi przedmiotem. Każdemu z nich się zdaje 
że aby być dobrym nauczycielem wystarczy do- 
brze umieć filologię lub matematykę; reszta jak 
n..p. stanowisko, filozoficzne i naukowe . wyobra- 
zenia i poglądy, metoda i t.,d. to już rzecz pod- 


troszczyć się nie potrzebuje. siej 

Taki jednostronny i zbytnie specyalny. sposób 
kształcenia nauczycieli. nie mógł, wydać pomyśl- 
nych. rezultatów. Każda zbiorowa praca wymaga 


| koniecznie obok pewnej organizacyi także pewnej | 


wspólności idei, przekonań i dążeń od tych, któ- 
rzy: w niej udział biorą, obecnię zaś nie wiem, 
czybyśmy, dużo naliczyli gimnazyów, w których 
korpus nauczycielski tworzyłby taką jednolitą je- 
dnemi. PARODE NN o zadaniach nauki i wycho- 
wania kierowaną całość. Złe ztąd wynikające do- 
strzeżono już oddawna, powstawały też różne pro- 
jekta aby temu ;złemu zaradzić. 

Między innemi powstała tak u nas w Austryi 
jak i w Niemczech myśl zakładania dla szkół 
średnich osobnych seminaryów nauczycielskich na 
wzór istniejących już seminaryów dla szkół lu- 
dowych. W seminaryach tych mieliby przyszli 
nauczyciele nabywać odpowiednie praktyczne wy- 
kształcenie i przyswajać sobie należytą metodę 
uczenia. 


Simmie wra. 


silniejszą wojenną organizacyę w przewidywaniu, 
że będzie musiał stawić czoło posuwaniu się bia- 
łych ku północy, których politykę scharakteryzo- 
wał wybornie w tych słowach: „najprzód przyj- 
dzie misyonarz, potem konsul, a nareszcie armia.“ 
Obecnie wszyscy poddani Keczewaya od 15 do 
60 lat obowiązani są do służby wojskowej; do 
lat 40 nie wolno im się żenić, tak, iż stanowią. 
oni rodzaj wojennego zakonu, jak niegdyś Krzy- 


- |żacy lub Zaporoźcy. Nazywają ich także z powo- 


du tej wojskowej organizacyi: „afrykańskiemi 
Prusakami* i „czarnymi Spartanami* i t. p. Ar- 
mia Keczewaya wynosi 40000—50000 ludzi i prócz 
swej narodowej broni, włóczni (assagaj) uzbrojo- 
ną jest także i w karabiny, których dostarczyli 
Zulom kupcy angielscy. Bystrością „swych ru- 
w i wytrwałością w marszach armia ta ma 


pasterskich, nie spotykamy trwałych organizacyj | wyższość nad angielską; tylko bystre i głębokie 
panstwowych: państwa powstają tam chwilowo |rzeki stanowią wielką przeszkodę w ruchach tej 


wywołane najczęściej potrzebami wojennemi i no- 


BZ wojenny., charakter. Jedno z takich państw | która powstrzymała 
powstało właśnie u Zulów ; twórcą jego był król | Natalu), gdyż, rzecz dziwna, 
©zaka (Ohaka) na początku bieżącego wieku:|w ogóle Kafrowie, 
; podbił on wielkie: obszary, w południowo-wscho- | siadają ło 
* +xdniej, Afryce. od Mozambiku do kolonii Kapskiej | środka komunikacji; rzeki przebywają oni wbród 
2 (afrykański. Atylla), a chociaż po jego śmierci | zbitemi masami,, trzy: jac zi 
wiele ziem jego państwa odpadło i obecne pań-|że nieraz woda sięga im AE 
stwo Zulów zajmuje daleko mniejszą przestrzeń, | lub, który „długi czas przebywał między Katrami,. 


armii (np. w obecnej wojnie wezbrana Tugela, 
Zulów od wtargnięcia do 
Zulowie podobnie jak 
Beczuanie i Hotentoci, nie po- 
ą jakiś wstręt do wody jako 


dzi i czuj 


trzymając się za ręce. i niedbają, 
zyć po nad głowy. Dr Ho- 


a mianowicie wybrzeże między rzekami Tugela iļdaje następujący: obraz; sposobu. wojowania . Zu- 


l4 o. 


Maputa „z zatoką św. Kucyi, to jednak dzisiejszy |lów. „Zulówie mają zy yczaj. przeważnemi siłami 
„ jego król Keczewayo (Cetewayo) dał mu jeszcze rzucać się na najsłabszy „punkt, nieprzyjaciela. 


Często. zdarza, się, iż, słuchacze. zapisani na. je- 


wodowi, w ciągu lat trzech na żadnych wykładach, 


żadnego. wspólnego, gruntu, na. którem znaleźć by 


dzy nimi koniecznie jakaś wspólność dążeń, jakaś. 


rzędna, to każdy może mieć swoje i o drugiego 


i 


Naszem jednak zdaniem zakładanie takich se- 
minaryów na żaden sposób celowi odpowiedziećby 
nie mogło i byłoby przesadą w innym znowu 
kierunku, To co jest dobrem dla szkół ludowych, 
nie koniecznie musi być i dla szkół średnich od- 
powiedniem. Takie seminaryum nie dałoby się po 
pierwsze na żaden sposób połączyć z uniwersy- 
tetem, należałoby więc chyba potworzyć je 080- 
bno i każdego kandydata skazać na to, aby po 
ukończeniu uniwersytetu parę lat przepędził je- 
szcze w takiem seminaryum, byłoby to zaś tak 
wielkiem utrudnieniem, iż zawód nauczycielski 
jeszcze więcej straciłby „przez to na uroku. Be- 
minaryum takie musiałoby mieć prócz tego swoje 
osobne gimnazyum, jako środek do praktycznej 
nauki i doświadczeń. Dla, małych dzieci w szko- 

{fach ludowych może to być nieszkodliwem, czy 
jednak byłoby to rzeczą stosowną, aby dojrzalsza 
młodzież służyła za przedmiot do tego rodzaju 

|experymentów pedagogicznych, to inne pytanie. 

Obok tego seminaryum takie byłoby rzeczą bar- 
dzo kosztowna, owocę zaś, wątpić należy, czyby 
były obfite, Wykształcenie bowiem pedagogiczne 
nauczyciela szkół średnich z natury rzeczy musi 
być zupełnie inne, niż u nauczyciela szkół lu- 
dowych. Dla tego ostatniego może wystarczyć 
praktyczna technika w nauczaniu 1 przyswojenie 
sobie pewnej za dobrą już uznanej metody. 

Nauczyciel jednak szkoły średniej ma inne zu- 
pełnie zadania; osobistość jego przy pracy nie 
powinna się zacierać, ale przeciwnie w niej uwy- 
datniać. Nie tyle więc zależy tu na technice w na- 
uczaniu, ile raczej na dojrzałości myśli, wytra- 
wności poglądów, na jasnej świadomości celów, 
do których ma się dążyć. Inaczej prowadzi się 


bie odpowiedni zasób specyalnych wiadomości |małe dziecko, inaczej doragtającego chłopca lub 


młodzieńca. Czyż podobna zaś wymyślić jedną 
|wspólną metodę dla nauki chłopców w pierwszej 
klasie i młodzieńców w klasie ósmej? Seminerya 
więc dla nauczycieli szkół średnich byłyby rzeczą 
kosztowną, a niepożyteczną. Przeciwko nim oświad- 
czyli się też najznakomitsi współcześni niemieccy 
pedagogowie na. konferencji. odbytej przed paru 
|atu w Bonn pod przewodnictwem profesora J. B. 
Majera. Innych należałoby więc szukać środków, 
aby podnieść, na wyższy stopień ogólne wykształ- 
|cenie naszych nauczycieli, zdaje nam się zaś, że 
rodki te mogłyby być bardzo proste. Mamy przy- 
kład na wydziale prawnym i medycznym, że rząd 
[chcąc ujednostajnić wykształcenie prawników i le- 
|karzy, ograniczył do pewnego stopnia wolność 


nauki i wskazał niektóre przedmioty jako obo- 


wiązkowe, t.j. jako takię, które, każdy musi słu. 
chać, kto pragnie uzyskać kwalifikacye na pra- 
wnika lub lekarza. Tym spsobem uzyskano po- 
myślne pod niejednym względem rezultaty. Nie 
na wiele przyda się prawnikowi w jege prakty- 
cznym zawodzie filozofia moralna, lub” filozofia 
prawa, historya prawa niemieckiego lub prawo 


pniu można powiedzieć o lekarzach. Czyżby więc 
nie było dobrze zastosować i do nauczycieli tę 
samą zasadę. Wszak każdy przyzna, że u nau- 
czycieli beż porównania więcej jeszcze pożądaną 
jest, pewna jednostajność ogólnego wykształcenia, 
aniżeli u prawników lub lekarzy. 

Należałoby więc ograniczyć nieco zupełną wol- 
ność, nauki. na wydziale filozoficznym. I obok fa- 
ehowych przedmiotów wskazać wyraźne kursa z za- 
kresu filozofii, psychologii, pedagogii, które ka- 
żdy kandydat jeżeli pragnie być przypuszczonym 
do egzaminu, wysłuchać powinien. Do takich obo- 
wiązkowych kursów dobrze byłoby zaliczyć także 
osobne ćwiczenia w tak zwanych konserwatoryach 
lub seminaryach pedagogicznych urządzonych na 
wzór istniejących już z filologii lub historyi. Cwi- 
czenia takie podzielone na dwa kursa, na kurs 
niższy z ogólnej teoretycznej pedagogii i kurs 
wyższy z specyalnej gimnazyalnej pedagogii i dy- 
daktyki podawałby przyszłym nauczycielom mo- 
żność zapoznania się z najważniejszemi zadaniami, 
jakie ich w przyszłym czekają zawodzie, przy 
ćwiczeniach takich spotkająssię przedstawiciele ró- 
|żnych przedmiotów: historycy z matematykami, 
| przyrodnicy z. filologami, przyjdzie do wzajemnej 
{wymiany myśli do wzajemnego zbliżenia się zda- 
[nia zetrą się z sobą i łatwiej do wspólnej ułożą 
| harmonii. Każdy kandydat wyniesie tak ze wspól- 


(Z niezachwianą odwagą i wściekłością tygrysów 
„biegną naprzód, niezważając bynajmniej na setki 
poległych. Jak najprędzej starają się zawiązać 
bój ręczny, nie tracąc czasu na ukrywanie się za 
krzakami lub skałami; dla tego lubią walczyć 
w otwartem polu. Z natury odważni i dumni ze 
swej waleczności wierzą mocno, że tylko taka 
taktyka prowadzi do pewnego zwycięstwa. O stra- 
ty, jakie ponoszą przy ataku, nie troszczą Się, 
będąc przywykli prawie do codziennych rzezi. (dy 
się sformują w kolumnę bojową, wtedy każdy 
z nich trzyma karabin w prawem ręku, mała tar- 
cza wisi przymocowana do lewego ramienia, a 
w lewóm ręku trzyma długi i krótki assagaj. Po- 
nieważ w użyciu broni palnej nie są bardzo wy- 
ćwiczeni, poprzestają więc na kilku salwach z po- 
czątku bitwy. Następnie pozostawiają karabiny i 
rzucają się zbitemi masami na nieprzyjaciela, bio- 
rąc długie assagaje w prawe ręce. Na 40 —50 
kroków od nieprzyjaciela zatrzymują się i rzuca- 
ja nań tysiące swych włóczni, następnie biorą 
w prawe ręce krótkie assagaje, ponawiają atak i 
zaczynają ulubiony bój ręczny, który w ogólnej 
rzezi kończy się zwykle na korzyść Zulów. 
Opis powyższy znalazł wyborny wyraz w straszli- 
wej bitwie pod Isandulą, w której Zulowie w gwał- 
townym ataku literalnie zmiażdżyli kolumnę an- 
gielską; klęska ta zwróciła uwagę całego Świata 
na obecny konflikt w południowej Afryce. Aby 
zrózumieć genezę tego konfliktu 1 ocenić możli- 
we jego następstwa, zwróćmy się wstecz i rzuć- 


narodów, pomimo tego każdy słuchacz prawa 
musi się uczyć tych przedmiotów, widoczną też | ty 
jest u prawników pewna jednostajność ogólnego 
wykształcenia, to samo jeszcze w wyższymi sto- 


Krakótv 6 czerwca. (Sprawozdanie z poste: 
dzenia Rady misjskiéj d. 6 czerwca). Przewodni- 
czy z początku prezydent miasta Dr Zyblikie- 
wicz następnie piórwszy wicóprozydent Dr Wei- 
gel radzców m. obecnych 51. i 

Z pism nadeszłych do Rady, które odczytał 
na początku posiedzenia sekretarz p. Zawiłow= 


nie słuchanych wykładów, jak i wspólnie odby-| 
wanych ćwiczeń pewien zasób myśli, przekonań 
i zapatrywań, które go zbliżą do kolegów i wspólną 
pracę w przyszłości ułatwią. Wykształcenie nau- 
czycieli na tej drodze stanie się bezporównania wię- 


cej wszechstronnem i jednostajnem. Aby zaś taką 


eg 


przebieg egzaminu zrobić łatwiejszyra, pod wzglę- 


organizacyę w życie wprowadzić, należy konie- 
cznie liczbę lat obowiązkowych na wydziale filo- 
zoficznym zwiększyć do czterech i potworzyć obok 
katedr filozofii osobne jeszcze katedry pedagogii 
i dydaktyki.. Na tej drodze można będzie bez 
wielkich kosztów znakomite uzyskać rezultaty. 
Nie koniec jednak na tem, reformując sposób 
kształcenia nauczycieli wypada koniecznie zmie- 
nić także sposób kwalifikowania ich, czyli egza- 
minom na nauczycieli inny nadać charakter. 

Fgzamina te są obecnie niesłychanie mozolne 
i nawet stosunkowo zbyt trudne. Pod jednym 
względem wymagania są nadto wielkie, pod: in- 
nym znowu zbyt małe. Zważmy tylko co ten bie- 
dny kandydat zdający egzamin musi przejść sto- 
phi zanim dojdzie dó celu. Otrzymuje on naj- 


zadania do domowego wypracowania, jeżeli choć- 
by w jednym z tych wypracowań nie odpowie 
wymaganiom, wówczas wszystkie inne na nic; 
musi zaczynać roboty na nowo. Ale przypuśćmy 
że wszystkie wypracowania zostaną przyjęte, wów- 
czas kandydat zostaje przypuszczony do egzaminu 


jedno wypracowanie nie dopisze caly egzamin na nie. 
Gdy zda nareszcie egzamin piśmienny pod nad- 
zorem, wtedy siada do egzaminu ustnego i tu 


choćby z jednego przedmiotu nie odpowie nale- 
życie wymaganiom, cały egzamin mu przepada, 
musi zaczynać na nowo od robót domowych. 
Cały egzamin więc jest niesłychanie żmudny i 
długi. Jeżeli zważymy, że. kandydaci robiący 
egzamin są zwykle już suplentami obarczonymi 
pracą, jeżeli zważymy, że można osobno składać 
egzamin na niższe i wyższe gimnazyum, to zro- 
zumiemy łatwó, dla czego niektórzy kandydaci 
po kilka, a nawet kilkanaście czasem lat są w e- 
gzaminie. Oały zaś egzamin ma wyłącznie na 
celu przekonanie się o fachowych wiadomościach 
przyszłego nauczyciela. Do ocenienia jego ogól- 
nych zdolności jako nauczyciela i jego pedago- 
gicznego wykształcenia ma wystarczyć jedno pi- 
smienne dydaktyczne wypracowanie, które każdy 


czać? Czy nie należałoby pomyśleć o tem, aby 


dem zaś pedagogicznym więcej wymagać? I tu 
egzamina nauczycielskie możnaby: urządzić na 
wzór innych rządowych egzaminów; zamiast, je: 
dnego egząminu ciągnącego się bez końca, wpro- 
wadzić co najmniej trzy zupełnie osobne i nie- 
zależne egzamina. Pierwszy egzamin piśmienny 
domowy, drugi ustny, a po dwóch latach prak- 
tyki osobny egzamin praktyczny nauczycielski, 
któryby obejmował następujące przedmioty: hi- 
storyę wychowania i szkolnictwa, pedagogikę i 
psychologię, tudzież obowiązujące w państwie u- 
stawy szkolne, szkolną organizacyę w połączeniu 


kandydat stałą uzyskać posadę. Na tej drodze 


wał się skasować zupełnie suplentury, a zapro- 
wadził dwie kategorye nauczycieli: wyższych i 


stan nauczycićlski podniósłby się szybko, a gim- 
nazyom naszym: świetniejszą możnaby rokować 
przyszłość. : wa wad” 
* Poprzestajemy na tych ogólnych a pobieżnych 
niku. Wypadałoby i inne może jeszcze poruszyć 
reformy i tak: niezmiernie ważną i piekącą sprawę 


hygieny szkolnej, tudzież sprawę zaprowadzenia 
mundurów; o tych kwestyach powiemy słów kil- 
ka przy innej nadarzającej nam się sposobności, 
teraz zwracamy się tylko z prośbą do rządu, aby 
reformując plan nauk, przystąpił także do refor- 
my kształcenia i kwalifikowania; nauczycieli zna- 
komitych zaś i wpływowych pedagogów naszych 
prosimy, aby nas w tem poprzeć raczyli. 


my okiem na historyczno-geograficzny obraz roz- 
woju kolonizacyi na południowym cyplu Afryki. 


III. 


Z całego południowo - afrykańskiego trójkąta; 
tylko wybrzeża południowego rogu tak z powo- 
du zdrówego klimatu, jak i większej obfitości) 


przystani, nadawały się do kolonizaayi; to też 


tutaj jedynie zakwitły europejskie kolonie. (Kolo< 


nie portugalskie w pasie gorącym w Niższej Grwi- 
nej i Mozambiku znajdują się w upadku).. Pomi- 
nąwszy wyprawę Nechaona, która była zbyć ol- 
brzymiem dziełem na swe czasy, aby mogła spro- 
wadzić trwałe skutki, t. j. kolonizacyę, pierwszym 
okrętem, który zawinął do południowego cypla 
Afryki, był okręt portugalski, pod wodzą Bar- 
tłomieja Diaz (1487 r.). Bartłomiej Diaz odkrył 
Przylądek Burz (Capo Tormentoso), dzisiejszy 
Przylądek Dobrej Nadziei, i dopłynął do ujścia 
Wielkiej Rybiej rzeki. Następnie (1497 r.) przy- 
był tu Wasko de Gama i odkrył dalej ku pół- 
nocy położoną ziemię Natal (nazwa z powodu 
odkrycia w dzień“ Bożego Narodzenia) i w tych 
stronach, gdzie od początku bieżącego. stulecia, 
Kafrowie walczą z białymi, był tak dobrze przez 


mieszkańców przyjęty, że nazwał te ziemie wy-|: 


brżeżem „dobrych ludzi“ (de boa gente). Jednak- 
że Portugalczycy, myśląc więcej o Indyach, nie. 
zakładali tu kolonij. ak dzaj DA 

Dopiero 1652 r. początek kolonizacji uczynili 


pierwej najmniej trzy a niekiedy nawet cztery | 


piśmiennego pod nadzorem, jeżeli znowu choćby 


znowu ta sama powtarza się procedura; jeżeli 


kandydat opracować musi. Czyż to może wystar- 


z pytaniami z zakresu praktyki i kazuistyki szkol-| 
nej. Po zdaniu takiego egzaminu powinien każdy 
postępując, jeżeliby rząd nadto jeszcze zdecydo- 
niższych, a obok tego płatnych praktykantów, 
którymby się rachowały lata służby, to wówczas: 


uwagach, nie chcąć rozszerzać się zbytnio w dzien- 


szkół realnych, sprawę ówiczeń gimnastycznych, 


ski, wymieniamy jako ważniejsze: odezwę Towa- 
rzystwa lekarskiego, które wobec toczącćj się 
kwestyi, jak użyć reszty funduszu pożyczkowego, 
uchwaliło. oświadczyć Radzie miejskićj, że przy 
dzisiejszych wcale nie świetnych stosunkach żdro- 
wotnych miasta naszego uważa zaprowadżenie 
w Krakowie wodociągów a następnie kanalizacyi 
za rzecz niezbędną. 
Prezydent zawiadamia Radę, że plan parcela- 
loyi realności św. Ducha został już wygotowany 
i radzcom rozesłany; opalikowanie zaś projekto- 
wanych parcel nastąpi w tych dniach. Zaprasza 
więć Radę, aby zgromadziła się na gruncie wspo- 
mnionój realności we wtorek d. 10 b. m. 0 godzi- 
mie 5ój wieczór dla zdecydowania, w jaki sposób 
ma być takowa zużytkowaną. ` 3 
' Następnie oznajmia prezydent, że gekcya wy 
delegowana na wniosek r. m. Redyka dò ob- 
myślenia sposobu przyjęcia i powitania nowomia- 
nowanego X. Biskupa krakowskiego ze strony 
Rady miejskićj, uchwaliła w tym względzie co 
następuje: a) Rada miasta będzie obecną podozas 
konsekracyi w kościele N. P. Maryi; b): po od- 
bytój konsekracyi uda się Rada m. do zakrystyi 
i łam prezydent miasta złóży nuncyuszowi Pa- 
pieskiemu podziękowanie za przybycie do Krako- 
na zamek, gdzie się odbywać będzie intronizacya 
Jego: d) po intronizacyi złoży Rada m. homa- 
gium X. Biskupowi, oraz życzenia sprawowania 
długie lata; e) wieczór iluminacya mia- 


urzędu w 


rządku podczas powyższych uroczystości a wra | 
zie potrzeby i straż akcyzowa. ©, ę 
W- końcu oznajmia prezydent, że konsekricya 
X. Biskupa odbędzie się w niedzielę, zaprasza 
więc Radę in corpore na tę uroczystość. 
Wiceprezydent Dr Weigel składa Radzie po- 
dziękowanie za wyrażone na jednem z poprze- 
dnich posiedzeń uznanie jego pracy na posadzie 
Vrea prezydent a= woja dariascaazio WE 
* Z porządki dziennego przystąpiono do wyboru 
dwóch radzeów mających być przedstawionymi 
wydziałowi. krajowemu dla zamienowania jednego 
znich członkiem komitetu administracyjnego szpi- 
tali krakowskich, Wybrani. zostali większością 
głosów r. m. Kieszkowski i hr. Lasocki. 
Z powodu kończącego się urzędowania 


„dłu 
członków wydziału wielkiego kasy, Oszezędności 


przedsięwzięty został wybór takiejże ilości człon- 
ków w miejsce ustępujących. Wybrani zostali pp. 
Stanisław Armatys, Jakób Bołoz Antonie- 
wicz, Włodzimierz Borkowski, Franciszek 
Boroński, Leon Chrzanowski, Dr Leon 
Cyfrowicz, Tomasz Chęciński, Jan Fede- 
rowiez, Józef Louis, Aleksander My śliwiec, 
Władysław Pęgowski, Dr Andrzój Rydzow- 
ski. 
`R. m. Dr 
sekeyi Vój względem zmiany jednego ustę 


Korczyński przedstawił wniosek 
U u- 
chwały Rady m. z d. 28 grudnia 1875 r. doty- 
czącój składu komisyi sanitarnój. Komisya ta ma 
się na przyszłość składać. a) 'z 4ch radzców miej- 
skich należących do sekcyi Vój i przez takową 
wydelegowanych a ło bez względu czy ci są le- © 
karzami lub nie; b) z delegata wybieranego toro- 
ćznie. przez Towarzystwo” "lekarskie krakówskie; 
c) z pięćiu ORO AE, się pównym 
zawodóm mającym związek z policyą zdrowia na 
przedstawienie sekóyi Vap 'na 8 lata przez. 
miasta wybieranych. Wniósek przyjęto. = < 
PDłuższą, dyskuśyę wywółał driigi waiosók: sókoyi 
V-tej względem przyzńania weterynarzowi - miej- 
skiemu a rodzeńia za używanie doróżki do 
rzezalni miejskiej z powodu przeniesienia jej na 
(Grzegórzki. Przemawiali r. m. Dr Hoszowski, 
Gwiazdomorski, Dr Majer, Birnbaum, 
Dr Szlachtowski, Rzewuski, Mendels- 
burg, Spira Dr Faustyn Jakubowski i spra- 
wozdawca Dr Korczyński. Po odrzuceniu wnio- 


D. 15 października, drugi kraal odkryty, 85 za» 
bito, 25 wzięto do niewoli. > : 

D. 20 października, trzeci kraal odkryty, 7 za- 
bito, 3 wzięto*do niewoli. ć A 

Inny dowódzea takich „komend“ opowiadał, że 
w czasie swoich sześcioletnich wypraw zabił lub 
wziął do niewoli 3200 Buszmanów. = 0 

Inny jeszcze pozbawił życia 2700 Buszmanów 
i t. d: (ôb. Waitz Antropolog, T. IL.) = ` 

Następnie Kapską kolonię: zajęli Anglicy osta- 
tecznie 1806 r.*) i zniesieniem niewoli oburzyli 
na siebie Boerów, tak iż ci w 1887 r. wyemi- 
growali z Kaplandyi w upósążonej od przyrody 


1) Obecnie kolonia ta sięga na północ do rzek: 
Oranże, Gariep i Kei; wraz z leżącemi na półnoe 
krajem Griqua i Angielską Kafratyą, kolonia ta ma 
Przęszło 11,000 hit ©)" 1-720,000 mieszk., między 


wa; e) Rada m. odprowadzi następnie X. Biskupa 


sta; f) straż pożarna pełnić będzie służbę po- 


jadę > 


8 maja r. b. trzech tamecznych . obywateli: WW. 


_/ który mają „mahometanie bośniaccy" przedłożyć 
.. mocarstwom, a który ma zawierać prośbę, aby 


5 _ zostały kontyngensem mięszanym i aby Bośnia i 
-~ /27.maja, zawierające adres do królowej angiel- 
„, Nie wspominalibyśmy wcale o tem niezwykłem 


a zarzutów przeciw Austro- Węgrom i: naszym woj- 


. są mniej lub więcej identycznymi z „bośniackimi 


i 8 z 3 + Bi a z Y JE ka LSP" 
DA 05 on RIOU O CZAS z Boboty © Ozerwea 1879. 
został wniosek sekcyi tej: aby. weterynarzowi mia, austryacka cofniętą została ż nasżej kdólin-| iezcenzurowem pismem peryodycznem, w regu- 
miejskiemu jako wynagrodzenie za używanie do-|nej ojczyżny, a powtóre, gdyby W. Król. Mość jlarnych wychodzącem odstępach. . Zresztą próba 


een EW PTA O W OT GTA 


rożek przyznać prawo do pobierania opłat od bi-|uważała wojskową okupacyę Bośni i Hercegowi- |taka, jak wiadomo, nie pierwszą już jest w Ro- 


tego w rzezalni bydła, które już dotąd w części|ny za niezbędnie potrzebną, aby misya ta po za-|syi, honor inieyatywy na tem polu przynależy na- 
pobiera, a mianowicie; od wołu lub krowy po 6|siągnięciu zezwolenia naszego monarchy powie-|szym kolegom, wydawcom dziennika Naczał». 
ct, od trzody lub bukata po 3 centy, od cieląt, |rzoną została rządowi włoskiemu, który słynie | (początek.) . 
baranów, jagniąt i kóz po 1 cencie. Żarazem u- miłością sprawiedliwości. Brniemy w potokach| „Nikogo to — jak mniemamy — nie zadziwi, 
chwalono znieść postanowienie $ 18 instrukcyj,|krwi naszych dzieci i płaczemy krwawemi łzami |że jak pierwsza próba bezcenztrowej w naszym 
- którem przyznano weterynarzowi prawo używania | wysyłając tę prośbę do Waszej Król. Mości**. |kraju prasy, tak i jej ciąg dalsży stały się udzia- 
„doróżki dwukonnej w razie wydarzających się słu-| „Adres ten podpisany jest przez bośniackich wy- łem rosyjskich socyalistów. z 
żbowych czynności po za obrębem miasta. chodźców, z których tylko jeden Omer Osman| „Jeżeli w ogóle całe społeczeństwo rosyjskie, 
Referendarz Magistratu Wyrobisz przedłożył |Nuri, znany nam jest jako wydalony z Bośni fa-|pozbawione prawa głosu w najżywotniejszych 
prośby sześciu osób o przyjecie do gminy,Śktóre |natyczny przeciwnik. Austro-Węgier, z nazwiska- | sprawach, czuje się słusznie skrzywdzonem przez 
załatwiono przychylnie, zgodnie z wnioskiem sekcyi |mi reszty ośmiu jak Mehemed Tahir, Suleiman, |swych gnębicieli, to tem bardziej nie możemy się 
V-tej. Sadik Jahja, Achmed Said, Husni, Mehemed Na-|pogodzić z podobnym stanem rzeczy my, socya- 


uchwały Rady miejskiej z dnia 6 grudnia 1877 |za temi nieznanemi nazwiskami ukrywają się inni |istnieje prawo głosu ani ustnego, ani pisemnego 
polecającej zamknięcie jatek przy placu Szcze- 
pańskim w realności |. 241 dz. I z ostatnim gru- 
dnia 1879; 2) rzeźników. z tych jatek przenieść|ciu, w tej chwili nie chcemy badać. Nie można|wa, bezcześcić socyalistów i ciskać na nich bło- 
do jatek. miejskich poddominikańskich; 3) kra- 
marzom najmującym jatki poddominikańskie w ra-|nowią ©, części adresu, wcale nie brzmią pojłem pewna część naszej ptasy legalnej, trzeba 
-. zie potrzeby wypowiedzieć najem onychże z o-| wschodniemu; niejedno zaś jest tak naiwnem, iż |było dotychczas starać się 0 specyalne pozwo- 

statnim grudnia 1879; 4) przejść do porządku|się poza Omerem Osmanem Nuri widzi od razu |lenie u właściwych władz. Kajać, bezcześcić kogo, 
dziennego nad prośbą Andrzeja i Weroniki Sro-|inspiratorów obznajmionych z stosunkami euro- | znaczy uznawać jego egzystencyę, walezyć z nim; 
czyńskich z dnia 23 stycznia 1879, aby gmina m. | pejskieini, a specyalnie austryackiemi. Należy to | rząd zaś dotychczas jeszcze marzy, że lada chwila, 
Krakowa zakupiła grunt zostający pod jatkami|już do wyższej komiki, co powiedziano, że|nie dziś to jutro, uda mu się tak wytępić wszy- 
rzeczonemi za 14,000 złr. lub ażeby gmina wypoży-| „w szponach orła austryackiego* obok Włochów | stkich socyalistów;*że nikt niezauważy tej opera- 


czyłaim sumę potrzebną na wybudowanie jatek wspo-|i Polaków jęczą Madziarowie i Czesi. Ktokolwiek |cyi i żadne ztąd niewyniknie zgorszenie. Wahano 
mnionych a spłacalną w ratach amortyzacyjnych. I 


_ Za pozostawieniem jeszcze przez jakiś czas jatek 
na Placu Szezepańskim, przemawiali rm. Rze- 
 wuski, Zieleniewski i Baranowski. Pier- 

wszy żądał, aby termin do usunięcia tych jatek 
przedłużyć na rok, drugi na pół roku, trzeci na 
kwartał. Zaden z tych wniosków nie utrzymał się 
„ podczas głosowania, lecz Rada uchwaliła wnio- 
- sek sekcyi prawniczej. BE 

Drugi wniosek sekcyi prawniczej, aby przejść 
do porządku dziennego nad prośbą dyetaryuszów 
Magistratu o przyjęcie opłaty podatku dochodo- 
wego od dyurnum na fundusz miejski-— po dłuż- 


tchnienie, to jest pewnem, że są i pozostaną pu-; carte-blanche, aby nas tajali i bezcześcili. 


fakt, że w ostatnich tygodniach przybyło tam|głosu, czego dowodzą nietylko tajemne pisma 


2000 Mahometan. Wogóle odkąd wojska austrya- | śmiennictwo za granicą. 


8zej dyskusyi został odrzucony i ną, wniosek rm.| A Pozostawiając zatem prasie zagranicznej ogłasza- publiczne 3, za włóczęgostwo i żebranie nałogowe 85, 
Rzewuskiego poparty przez rm. Zieleniewskiego, Rosya. jnie większych artykułów tudzież czysto naukowe za pijaństwo 133, za żebranie z udawaniem kalectwa 


uchwalono w r..b. zapłacić wspomniony podatek 
z funduszu miejskiego. 
Na posiedzeniu poufnem uchwalono na wniosek 
Sekcyi III wydalić ze służby jednego z pachoł- 
-ków Magistratu i przyznano żonie jego odprawę 
„w wysokości połowy rocznych zasług męża. Za- 
razem przekazano sekcyi prawniczej wniosek rm. 
Dra Faustyna Jakubowskiego, aby prawo 
przyjmowania i wydalania wszelkiego rodzaju 
służby miejskiej należało na przyszłość wyłącznie. 
do Prezydenta. ` 
. Koniec posiedzenia o pół do 9ej wieczór. 


i opracowywanie interesujących nas kwestyj, my 
Przed niedawnym czasem podaliśmy byli na | występujemy. tu z pismem peryodycznem, którego 
tem miejscu całą osnowę jednego humeru pisem-|głównem zadaniem będzie: odpowiadać na pyta- 
ka rewolucyjnego rosyjskiego Lsstok zemli i woli, | nia bieżącego życia społecznego. 
które, jak o tem wspominaliśmy, pojawia się spo-| sg - — = 
TANCA; Ww „OBSTĘPABA nieregularnych, jako do-| == = 
atek do wychodzącego w tajemnej drukarni pe- 101 1 I 
tersburskiej GRE AA AO Soia i Kronika miejscowa 1 zagraniczna 
Wola. Teraz mamy przed sobą jeden numer tego 
ostatniego czasopisma, numer jakkolwiek spóźnio- 
ny (bo noszący datę 6go listopada 1878 r.), nie- Przygotowania do konsekracyi X. biskupa Du- 
mniej jednak ciekawy z tego względu, że jakojnajewkiego, odbywają się w katedrze na Wawe- 
pierwszy numer nowopojawiającego się pisma, |lu. Panuje tam niezwykły ruch. Rusztowanie przed 
mieści on w sobie parę artykułów programowych, | wielkim ołtarzem rozebrane, dawny ołtarz ustawiony 
będących wyznaniem wiary i przepisujących za-| na nowo, zupełnie tak samo jak był przedtem, po 
kres działalności stowazyszenia socyalno -rewolu-| prawej stronie urządzonym będzie tron biskupi. 
cyjnege rosyjskiego, Z temi właśnie artykułami| Otwarto i przybrano kapitularz katedralny, w któ- 
chcemy zapoznać czytelników naszych, podając je|rym w poniedziałek d. 9 czerwca, Kapituła przyj- 
w całej osnowie. Nadmieniamy przytem, że pismo |mować będzie Biskupa, i odbędzie się tam pierwsze 
rzeczone, noszące tytuł: Zemła i Wola, przegląd |pod przewodnictwem X. Biskupa posiedzenie Kapituły, 
dwutygodniowy socyalno-rewolucyjny zawiera 20 | Zapraszając na uroczystości mające się odbyć w nie- 
stronnie (in quarto) dość ścisłego i pięknego dru-| dzielę w katedrze na Wawelu, rozesłała Kapituła do 
ku, we dwie szpalty, z napisem w końcu ostatniej | wszystkich władz :i *kórporacyj następujące pismo: 
stronnicy: „Drukowano nakładem i czcionkami| „Kapituła katedry krakowskiej łącznie z Zastępcą 
petersburskiej wolnej drukarni. *— Na stroniey zaś | Ordynaryatu biskupiego ogłasza następujący cere- 
tytułowej, obok napisu Zemła i Woła, mieszczą |mon ał Ingresu do kościoła katedralnego na Wa- 
się następujące adnotacye: z lewej strony tytułu: | welu, najprzewiełebniejszego X. Biskupa Krakowskie- 
„Warunki prenumeraty: na rok 6 rub., na 7/,|go,.Albina Dunajewskiego: W niedzielę dnia 
roku 3 rub., numer pojedynczy 25 kop. Uwaga:|8-go czerwca po skończonej konsekracyi około go- 
oprócz pisma niniejszego, wychodzącego co dwa | dziny 11-tej rano, Najprzewielebniejszy X. Biskup 
tygodnie, preni.meratorowie otrzymują bezpłatnie | wyjdzie processionaliter z kościoła archiprezbiteryal- 
wszystko cokolwiek wydaje nasza wolna drukar-|nego Panny Maryi —w tej chwili uderzą we dzwony 
nia.“ Z prawej strony: „Od Redakcyż: prenumeratę, | przy wszystkich kościołach, eo trwać będzie aż do 
korespondencye i artykuły przyjmują osoby skła-|wnijścia procesyi do katedry. Porządek procesyi we- 
dające redakcyą, a publiczności wiadome.* dług zwyczaju praktykowanego w Krakowie: Bractwa 


Kraków 6 czerwca. 


Komitet centralny wyborczy dla zachodnich 
obwodów  Galicyi zaprosił do zastąpienia nieu- 
rzędującego teraz w Wieliczce burmistrza, 

„w czynnościach przy zwołaniu tam ogólnego zgro- 
madzenia wyborów w celu wybrania komitetu 
miejscowego, oprócz wymienionych wczoraj trzech 

- obywateli, także- Wgo Stanisława Strzeleckie- 

go. Komitet centralny wyborczy. zaprosił w po- 

„wiecie Gorlickim do zawiązania komitetu po- 
wiatowego, oprócz wymienionych w.odezwie z 23g0 


Feliksa. Skrochowskiego, X. Radomskiego i Gu- 
stawa Kozierowskiego, także Wgo Edwarda Mił- 


kowskiego z Gorlic. 


p z N. Pan. mianował ROA rezerwy Adama 
"Raczyńskiego podporucznikióm w pułku pie- 
 choty Nr 13, 


~- Wiedeń 5 czerwca. Artykuł Fremdenblattu 


. 0 memoryale mahometan, o ezem nam wczoraj) Pierwszy artykuł (wstępny) Zemli i Woli brzmi | kościelne z chorągwiami i obrazami; Cechy rzemie- 
 telegrafowano, powtarzamy dziś w całej osnowie | dosłownie jak następuje: Ślnicze z proporcami i berłami cechowymi; Ducho- 


dla ważności sprawy. Brzmi on jak następuje: 
„Według depeszy z Konstantynopola donoszą dwa 
dzienniki tureckie Vakit i Turquie o memoryale, 


„Otóż już od lat kilku, pomimo zaciekłych | wieństwo zakonne, świeckie, kler katedralny; Prałaci 
prześladowań, istnieje w granicach Rosyi wolnaji kanonicy katedry krakowskiej; Najprzewielebniejszy 
od cenzury prasa. Ten rzadki gość zagraniczny | X. Biskup z asystą pod baldachimem; , Reprezentanci 
znalazł nareszcie i u nas kącik i przytułek dla |władz i korporacyj krajowych i miejscowych według 
siebie, na przekor. burmistrzującemu w kraju rzą- | starszeństwa, rang i zwyczaju przy podobnych uro- 
dowi, który dokładał i dokłada wszelkich starań, |czystościach. Honorowa asysta straży ogniowej ota- 
aby ge wygnać sromotnie precz. czać będzie przyjmujących udział w procesyi repre- 

„Oprócz kartek ulotnych i broszur z okazyi|zentantów. Wchodząc na Wawel, bractwa i cechy 
różnych wypadków życia społecznego w Rosyi,|z chorągwiami uszykują się na placu przed kościo- 
bezcenzurowa prasa nasza. znalazła: możebnem |łem, do kościoła zaś_dla szezupłości miejsca nie wej- 
przedsięwziąść i spełnić jedno wielkie zadanie, | dą. Duchowieństwo wejdzie do kościoła i zajmie śro- 
na. które według słów p. Petersa, prezesa trybu- |dek prezbiterynm. Prałaci i kanonicy katedralni za- 
nału polityczno-kryminalnego, samemu rządowi |siędą w stalląach w swych zwykłych miejscach, za 
zabrakło środków. Mówimy tu o wydanem szcze-|nimi duchowni z innych katedr mający prawo do 
gółowem sprawozdaniu z procesu 193 socyalistów. | stall. Reprezentanci władz i generalicya w niższych 

„Iym sposobem na ubogą tajemną drukarnię stallach przed stallami prałatów i kanoników kate- 
naszą przypadł los zastąpić rząd w spełnieniu |dralnych, dalej w stallach wyższych i niższych po 
obowiązków jego względem społeczeństwa. lewej stronie władze sądownicze, po prawej Uniwer- 

„Bezcenzurowa prasa stała się tedy nowym ży-|sytet i korporacye naukowe, Rada miejska w ław- 
wiołem rosyjskiego życia, narzędziem walki tych|kach w presbiteryum wprost w. ołtarza. Wstęp do 
partyj, którym starczyło męstwa i umiejętności | presbiteryum dla innych osób udział biorących w pro- 
ująć ją w swe ręce. ; cesyi, na ten raz dla szezupłości miejsca zamknięty 

„Przy takich warunkach nie możemy poczy- | być musi.* 
tywać za zbyteczną lub przedwczesną próbę wy-| W kościele N. P. Maryi robią także przygotowania. 
stąpienia przed publicznością rosyjską z wolnem, | Przed wielkim ołtarzem odprawiać będzie Mszę Ś tą 


- wojska okupacyjne austro-węgierskie zastąpione 
. Hercegowina w granicach państwa tureckiego o- 
, trzymały konstytucyę autonomiczną. Równocze- 

nie dochodzi nas pismo z Konstantynopola z d. 


skiej, podpisany przez bośniackich wychodźców. 


piśmie, które jest zbiorem: najnikczemniejszych 


akom w Bośni, gdyby wspomniane doniesienie 
Vakitu i Turquie nie obudzało w nas podejrze- 
nia, że autorowe adresu do królowej Wiktoryi 


Mahometanami*, którzy przedkładają mocarstwom 
memoryał. To ohydne pismo kończy się temi 
Błowy: 
 „„Ośmielamy się odwołać do sprawiedliwości i 
'miłosierdzia W. Kr. Mości w tym celu, aby na- 
przód położyć koniec naszemi uciskowi i aby ar- 


ziemi Natal, założyli nową kolonię, pobiwszy 
wprzód zamieszkująch tam krajowców. Jednakże 
Anglicy posunęli się wślad za Boerami i po woj- 
- nie 1848 r. zajęli tę nową kolonię °); wtedy Boe- 
rowie wynieśli się z Natalu i przez góry Quath- 
lamba dostali się na wyżynę, gdzie założyli dwie 
„rzeczpospolite: Oranże i Transwaal3). Równocze- 
śnie Anglicy prowadzili walkę z plemionami Kaf- 
rów, osiadłemi między Kaplandyą i Natalem, 
w kraju zwanem obecnie Angielską Kafraryą 
(między rzekami Kei i Umtamfula) i zajęli ten 


kraj, jak również część, na zachód odeń m stada i zmieniając ich samych w niewolników 
go, kraju Bassutów (plemię Beczuanów) w r. 1868,| Boerowie dlatego uchodzili przed Anglikami i 
którego drugą część już w 1866 r. zajęła rzecz- | zajmowali nowe krainy, że ci ostatni nie pozwolili 
pospolita: Oranże. Gdy w 1869 r. odkryto nadjim praktykować ich „systemu komend“. Wobce 
rzeką Waal na terytoryum rzezpltej Oranże „pola |tego należałoby, zdaje się, na pożałowanie Boe- 
djamentoweś, Anglicy urościli sobie do nich pre-|rów zamiast przypowieści o Murzynie, przytoczyć 
tensyę i zajęli je w r. 1874 r. pod nazwą kraju |naszą przypowieść o wilku co to „nosił razy kil- 
Griqua. Następnie, postępując coraz dalej ku|ka*. Przytem nie należy sądzić, że owe sympatye 
północy, zajęli Anglicy w 1876 r. na zachodniem | Niemców dla Boerów wynikają z pobudek plato- 
wybrzeżu, na północ rzeki Oranże, kraj Namaqua ļ nicznych; owszem, na dnie ich leży ten motyw, 
i część kraju Herero, a nareszcie, gdy rzeczpo-|że Anglicy a nie Prusacy opanowują południową 
spolita, Transwaalska, chcąc uczynić swój handel| Afrykę. I rzeczywiście jakby się też zdały Niem- 
morski niezależnym od Anglików, w szczególno- |com kolonie! mogliby naprzykład wysłać wszyst- 
ści od portu, D'Urban nad zatoką Natal, zamy-|kich swych socyalistów na świeże powietrze. 
ślała otworzyć dla swego handlu wolną drogę do| Pewien autor niemiecki tak nawet daleko posuwa 
morza przez zbudowanie kolei żelaznej do zatoki|się w swym apetycie na kolonie, iż twierdzi, że 
Delagoa, Anglicy pod błahym pozorem zamieszek | tylko niemieckie kolonic mogłyby mieć przyszłość 
w Transwaalu, zajęli ten kraj w 1877 r. w Afryce, bo tylko Niemcy umieją szanować pra- 

Tym sposobem historya kolonizacyi angielskiej | wa narodowości (?!) Ale cóż! małej rzeczy Niem- 
w południowej Afryce jest ciągłem uganianiem |com brakuje: floty, więc też na nie się nie zda- 
się za Boerami: jak skoro tylko ostatni po tru-|dzą ich pia desideria i lamenty nad losem Boe- 
dach i walkach zajmą i urządzą jaki kraj, An-|rów. Ta bezsilność niemiecka przy braku floty 
glicy przychodzą do gotowego i EWĄ zajmują | przypomina w pewnym względzie kwokę wodzącą 
jak swoją własność. Z tego powodu Dr 


któremi 240,000 białych (Boery i Anglicy), resztę 
stanowią Hotentoci, Kafrowie i mięszańcy. Główne 
miasto Kap ma 30,000 mieszk., drugie Port Elisa- 
beth — 11,000 mieszk. 

2) Obecnie Natal rozciąga się od rzeki Umtamfula 
do Tugeli i od gór Quathlamba do Oceanu Indyj- 
skiego. Obszar 880 mil C], mieszkańców przeszło 
300,000, a między niemi tylko 20,000 białych; mia- 
_ sta: Pietermaritzburg i port D'Urban nad zatoką 
Natal. ; 

3) Rzeczpospolita Oranże, leży między rzekami 
Gariep i Waal. Obszar blisko 2000 mil C], mieszkań- 
ców 60,000, między którymi blisko 4, białych; mia 
sto główne Bloemfeutein („żródło kwiatów*). - Trans- 


ścielnemi kierować będzie X. kan. Polkowski. 
dany został szczegółowy program całego ceremoniału, 
a w kościele N. P. Maryi utrzymywać będzie porzą- 
dek straż ogniowa. 

Jak już donieśliśmy wczoraj, Nuncyusz Jacobini 
przybywa dziś wieczorem o godz. 81,, Wraz Z X. bi- 
skupem Gruschą. Dziś o godz. 3-ciej wyjechało kil- 
ku duchownych do Oświęcimia, dla spotkania Nun- 


A > 
Konsekrator (Nuncyusz); przy bocznym ołtarzu Matki í gu rzeki Po 
Boskiej, Konsekrowany. Wszystkiemi ceremoniami ko {stała okolica od Sermi 


Wy i czne. 

— W Kopenhadze rozpoczął się d. 4 b. m. obchód 
400-letni założenia tamecznego uniwersytetu. Niesza- 
proszono na ten obchód uniwersytetów zagranicznych, 
aby nie być zmuszonymi podejmować gościnnie Niem- 
ców i poprzestano na udziale uniwersytetów skandy- 
nawskich, jak Sund, Upsala itd. Cała rodzina króle- 
wska, prócz króla, który jest cierpiącym, znajdowała 
się na nabożeństwie, niemniej ciało dyplomatyczne, 


cyusza. Kapituła powita Arcybiskupa Jacobiniego ju- 


tro o godz. 11 


-tej. 


W  dzisiejszem sprawozdaniu z Rady miejskiej, 
znajduje się program udziału Rady m. Krakowa 
ai w uroczystości konsekracyi. Rada uchwaliła, że 
R. m. Dr Faustyn Jakubowski przedstawił |zif i Arif. pierwszy raz się spotykamy. Czy tu |listyczni rewolucyoniści. Nasza partya, ludzie na- w niedzielę wieczorem odbędzie się illuminacya 
z porządku dziennego wniosek sekcyi prawniczej |mamy do czynienia z demonstracyą wychodźców |szego sposobu myślenia, wyjęci są ż pod praw miasta. Dowiadujemy się także, że prawie wszystkie 
tej osnowy: Poleca się Magistyatoyd wykonanie |niemających wpływu w swej ojczyźnie, czy też| wszelkich. Dla nas w grańicach cesarstwa nie kościoły krakowskie będą tego dnia rzęsiście oświe- 


cone, 


Spithal, protonotaryusz Apostolski. 


— Bawi w mieście naszem znany publicysta p. Jó- 
zef Tański, dawny współpracowiiik Debatów, oficer 
„wojsk polskich i następnie francuskich, którego cenné 
-i zajmujące Wspomnienia z wygnania drukowaliśmy 


niedawno w dz 


1. Oddano magistratowi za żebranie, brak zatrudnie- 
nia, brak miejsca przytułku, niemoralne życie, zbie- 
gnięcie z terminu itd. 143. W szpitalu umieszczono 
18 osób. Ukarano zaś policyjnie za włóczęgostwo, 
awantury itd. 216. Nadto pociągnieto do odpowie- 
dzialności 83 osób, a mianowicie: za przewinienia 
w służbie 44, za przekroczenie przepisów doróżkar- 
skich 21, za otwarcie szynków w godzinach niedo- 
zwolonych 6, za dręczenie zwierząt 7, za sprzedawa- 
nie ptaków śpiewających 1, za tamowanie przejścia 


na chodnikach 


— Nawałnica w dniu 2 b. m. spustoszyła okolice | > 
Dębicy, jak się dowiaduje Gaz. Lwowska. Powódź 
zniszczyła ze szczętem zasiewy w Braciejowej, Gu- 
mniskach i Latoszynie, spłukała warstwy urodzajnej 
ziemi i zostawiła grunt żwirowy. Woda uniosła z la- 
sów. budulec i drzewo w siągach, zabrała domy i mo- 
sty, poniszezyła drogi, tak, iż okolica cała przedsta- 
wia obraz spustoszenia niepamiętnego, bo nawet po- 
wódź r. 1813 mniej zrządziła szkód i była znacznie 


mniejsza. 


r= 


iennikü nasze., 


jednak oba te adresy układał i dał do nich na-|się tedy długo; terfz atoli wydano już wszystkim! — Jutro w sobotę, jako w rocznicę śmierci króla 
, Jana Sobieskiego, odbędzie się za jego duszę msza 
szczonemi na wiatr. Najlepszem zaprzeczeniem| „Oczywiście, że najpierwej ci, którzy umierają żałobna o godzinie 9'/, w krypcie grobowej na Wa- 
tych straszliwych historyj, o panowaniu austrya-|z głodu, starają się o chleb; dla tego też i so-|welu. Następna msza w grobach przypada 7 lipca 
ckiem w Bośni i Hercegowinie rozsiewanych, jest|cyaliści rosyjscy starają się od dawna o prawo za duszę Zygmunta Augusta. 
— W maju organa krakowskiej dyrekcyi pólicyi 
znów z Czarnogóry, z Ńkutari i okolicy około| wychodzące w samej Rosyi, ale i liczne ich pi- aresztowały 749 osób. Z tych oddano sądom cywilno- 
karnym 372, a mianowicie: za zamiar zgwałcenia 1, 
ckie dokonały pacyfikacyi, przybyło do zajętych| „W obecnym jednakże czasie, oddalona od za morderstwo 1, za zabójstwo 1, za pobicie, skale- 
krajów około 14000 osób, co najlepiej dowodzi, | centrum swej działalności, oderwana od ziemi ro-: czenie i inne uszkodzenia ciała 7, za kradzież 109, 
że Austro- Węgrom powiodło się obudzić zaufanie | dzinnej zagraniczna prasa rosyjska już nie może |za sprzeniewierzenie 7, za oszustwo 9, za obrazę stra- 
do swej administracji nawet daleko poza grani- | zadość uczynić wszystkim interesom, ani też pod- ży 4, za powrót z wydalenia 3, za spieszną jazdę 3, 
cami, Bośni“. nósić wszystkich palących kwestyj naszej partyi.|za pozostawienie koni bez dozoru 5, za zgorszenie 


4. 


— Wczoraj wybrano we Lwowie przeorem tam- 
tejszego klasztoru 00O. Dominikanów X. Florentego 
Linkendorfa, kaznodzieję. 

— Akademia francuska rozbierała w zeszły piątek 
w ostatniej instancyi znane zajście między Ollivierem 
i Martinem. Zebrało się 27 członków, między innymi 
Wiktor Hugo na owo posiedzenie, którego w szer- 
szych kołach z natężeniem oczekiwano. Brakowało 
prócz innych Dumasa, Sardou i księcia d”Aumale. 
Gdy Jules Simon spór ponownie wyłiszezył i oświad- 
czył, że Emil Ollivier uporczywie odmawia wykreśle- 
nia zakwestyonowanego przez komisyę Akademii ustę- 
pu, wystąpił chemik J. B. Dumas z wnioskiem, który 
natehnęła widocznie sympatya dla zapatrywań Ollivie- 
ra, odroczenia uchwały co do tego sporu do 6 mie- 
sięcy. Przeciw wnioskowi temu, który miał dla pa- 
mięci Thiersa nieżyczliwą a w ogóle tendencyjną stro- 
nę, występowali Legouvé, Cuvillier Fleury, Miguet, 
Mezióres, Jules Favre, Kamil Doucet; za nim zaś 
przemawiali hr. d'Haussonville, hr. Falloux i Caro. 
Falloux, i Mezićres usiłowali ostatecznie odezwać się 
do „serca“ Oliviera, który obstawał przy tem, że go 
Henri Martin wyzwał i że przed sumieniem swojem 
odpowiądać za to nie może, aby cofał słowa płynące 
z wewnętrznego jego przekonania. Wniosek J. B. Du- 
masa przyjęty został 15 głosami przeciw 12. Za wnio- 
skiem byli: hr. Falloux, ks. Broglie, Oktaw Feuillet, 
Emil Augier, Sandeau, Ollivier, Kamil Rousset, hr. 
Champagny, hr. d'Haussonville, Marmier, Nisard, Viel 
Castel, Caro, J. B. Dumas i Boissier; przeciw wnio- 
skowi: Wiktor Hugo, Miguet, Legouvé, Dufaure, Ka- 
mil Doucet, Cuvillier Fleury, Jules Favre, John Le- 
moinne, Jules Simon, Charles Blanc, Ernest Renan i 
Mezićres. Uchwała, która spraw ani zasadniczo, ani 
faktycznie nie załatwia, napotkała u publiczności bar- 
dzo surowy sąd. 

— Wybuchy Etny ciągle trwają i wielką zrządza- 
ją szkodę. Według telegramu z Messyny z d. 4 b. m. 
lawa płynąca ku rzece Alcantara zwolniła nieco. 

— Telegram z Mantui z 4go b. m. donosi, że w skut- 
ku wichru przerwaną została grobla na prawym brze- 


nieprzyjaciele naszej monarchii, którzy jednak |nie tylko dla obrony naszych idei, ale dla własnej! -— Dla misyi bułgarskiej w Adryanopolu złożono: 
na razie uważają za stósgowne pozostać w ukry- |naszej obrony. Powiemy więcej: aby nabyć pra- X. J. K. 5 złr. 
— Wtzoraj odbył się w kościele św. Barbary ślub 
jednak pominąć uwagi, że wymyślania, które sta- |tem, prawa, którego dobijała się ż takim żapa- p. Btanisława Gadormiskiego, obywatela z Podola 
rosyjskiego ź ks. Źofią Jabłónowską, córką ks. 
Maurycego. Źwiązkowi temu pobłogosławił X. prałat 
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nież po. stronie Anglików, których gospodarka 


w koloniach także jest znana: Anglicy również 
litują się, gdy im tego potrzeba n. p. nad Kirgi- 
zami, Chiwińcami i t. d., ale to im bynajmniej 
nie przeszkadzało strzelać do Tasmańczyków jak 
do zwierząt, by ich mięsem swe psy nakarmić, 
lub też rozdawać Australczykom w czasie głodu 
mąkę pomięszaną z arszenikiem i t. p. (Peschel, 


Waitz.) 


Smiech. bierze jak każdy wyrzuca drugiemu 
barbarzyństwo, przywdziewając szatę litości, hu- 
manizmu, cywilizacyi, filantropii itp. a pod temi 
wszystkiemi dobrze już podszarzanemi łachmanami 
kryje się zwierzęca zawiść do tego, który chwy- 
cił lepszy kąsek. Przypomina się tu owe pesymi- 


styczne homo homini lupus Szopenhauera ; tylko 
trzeba zauważyć, że ten lupus należy do szlache- 


tnego gatunku lupus sópiens, który umie zawsze, 
gdy chee, wys 

Anglicy, zająwszy Transwaal, chcą przyprowa- 
dzić A skutku plan Boerów, to jest otworzyć 80- 
bie drogę do oceanu przez zatokę Delagoa. Kraj 
Alsberg | kaczęta: kaczętom siedzącym na kępie, grozi nie-|Zulów oddziela 'Transwaal od tej zatoki i dla- 
określa politykę angielską względem Boerów owem |przyjaciel, kwoka biega i krzyczy dokoła stawu, |tego Anglicy 
znanem wyrażeniem: Der Mohr hat seine Arbeit |lecz na wodę ani rusz! Trzebaby doprawdy nie|czny łatwo mógł być wyzyskany jako pretekst i 


stępować w postaci baranka. 


ostanowili go zająć; spór 


grani- 


waal leży między rzekami Waalem i Limpopo na|getham, der Mohr kann schon gehen. Jednakże |mieć ani kropli krwi słowiańskiej, aby nie cieszyć |tak powstał obecny konflikt między Anglikami i 
zachód od gór Quathlamba. Obszar 5400 mil [], a|niepodobna podzielać jego rezezulania się nad lo.|się w duchu z tej bezsilności „wiecznie głodnej* |królem Zulów a chociaż ci ostatni swem mę- 
awili już Anglików o znaczne stra- 


mieszkańców blisko 280,000, między którymi białych | sem: Boerów. Boerowie to próżniacza dziez, któ- |teutońskiej hydry wobec „Pająka“, co swą nie- 
„ blisko 30,000. Miasta: Potschefstrom i Pretoria. ra jak wiemy, żyła kosztem krajowców, rabując|zmierną siecią osnuł wszysłnic oceany i morza. 


stwem przypr 
ty i ośmielii 


Boerów do żądania od Angl 


ji nie- 


między Sermide i Revere i zalaną zo- 
de do Fargary. Szkody są zna- 


duchowieństwo, deputowani, naczelnicy władz i do 
4000 publiczności. Na obchodzie miał mowę rektor 


Madvig, niegdyś minister. 


Wiadomości policyjne. Straż policyjna 
przytrzymała: Kazimierza Witkowskiego za posia- 
danie beczki z piwa, którą, jak twierdzi, miał zna- 
leżć na Półwsiu Zwierzynieckim; Klemensa Iskrę i 
Jędrzeja Nazima za kradzież blachy cynkowej; Jana 
Kiciaka i Jakóba Pażdzierskiego za przywłaszczenie 
znalezionej parasolki; Jankla Gutermana z Działo- 
szyna „4 Polski, za kradzież. pieniędzy; za pijaństwo 


cztery osoby. 


laznej, znalezione dzisiaj w ulicy Rogaekiej. 


W polieyi złożono: chustkę wełnianą, pozostawioną 
przez osobę: niewiadomą W restauracyi na Piasku 
przed paroma dniami; trzy kluczyki na obrączce że- 


— Wystawa nieustająca "Towarzystwa: Przyjaciół 
sztuk pięknych otwarta codziennie od godziny 11tej 
do 4tej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedzielą 


15 centów, w dnie powszednie 30. centów. 


— Dnia 5 czerwca pochmurno; termometr od 11:7 
doszedł do 21:7 C. Barometr zwolna opada; rano 0 
godz. 6ej dnia 6 stan jego był 739:5 millim., termo- 


metru 13:0 C. Wiatr zachodni. 


— W sobotę 6go czerwca: Suched. $. Roberta b. 


Wiadomości bibliograficzne. 


Zeszyt XII Przeglądu Polskiego zawiera: Prof. 
Bobrzyńskiego Dzieje Polski, ocenione przez Ksawe- 
rego Liskego; Głosy francuskie o sprawie polskiej. 
IL Albert Sorel: La Question d'Orient au X VIII 
siècle, les origines de-la triple alliance, przez Stani- 
sława Tomkowicza; Do „Reformy stosunków wiej- 
skich“... XVI. O kwestyi socyalnej u nas, kilka uwag, 
przez F. 9.; Szkice z podróży do południowej Afry- 
ki, odbytej w latach 1875—1877. LV. Worcester 1 


jego okolice, przez Antoniego. Rehmana; Przeglad 


literacki, przez Romana Nałęcza i Augusta Soko- 
łowskiego: 1) Inflanty polskie G. br.. Manteuffla, 
2) Pamiętnik Zbigniewa Ossolińskiego, wojewody san- 
domirskiego, wydał Dr Wojciech Kętrzyński ; Prze- 
gląd polityczny, przez Aleks. Szu kiewicza; No- 
we książki; Kronika; Horacy Delaroche, przez St. 


Tarnowskiego. ` 


Sprawy. 


-= 


sądowe. 


Proces Towarzystwa kredytowego miejskiego 


we „Lwowie. 
(Dalszy ciąg). 


Drugi oskarżony Mikołaj Pisarczuk opowiada 
w bardzo długim wywodzie, co się działo w Towa- 


rzystwie od chwili jego wstąpienia, w listopadzie. 1874, 
aż do chwili wystąpienia, t. j. do dnia 9 marca 1876. 
Wszystkie szczegóły tyczące się jego wyboru do Ra- 
dy zawiadowczej, wyboru jako delegata na prowincyę 
celem organizacyi agentów, wyboru jako delegata do 
Wiednia, akeyi w Wiedniu za pośrednictwem p. Horsi- 
tzera a względnie Klanga, szczegóły: tyczące się da- 
lej rokowań z konsoreyum, zawiązania tego konsorcy- 


um, rokowań z Porgesem o. kotowanie, dalej podróży 
do Lwowa z Wiednia i napowrót, opowiada oskarżony 


tak samo jak dr. Czemeryński. Póżniej jednak zezna- 
je odmiennie od tego ostatniego, a nawet wprost prze- 


ciwnie od tego, co w śledztwie zeznawał, a co prze: 
wodniczący z aktów stwierdza. Zaprzecza stanowczo, 
że nie wpływał na układanie kontraktu; podpisywał 
niejedną rzecz, chociaż nie znał treści, podpisywał 
dlatego, bo miał bezwzględne zaufanie: do Czemeryń- 
skiego. Wszystko robił w dobrej wierze. Remunera- 
cyę w kwocie 8,000 .złr. przyjął dla tego, ponieważ 


był czynny w sprawach Tow. Nastręczył Klanga. 


Kontrakt z 11 listopada uważał za uciążliwy, ale nie 


było rady i wyjści 


przedstawiał radzie jako Krezusa. 


nic złego nie zrobił.“ 
1rz. Co to ma znaczyć? 
Osk. Po walnem zgromadzeniu w d. 29 


jścia. Nie pamięta, czy w grudniu 
1875 był na tem posiedzeniu rady zawiadowczej, na 
którem ratyfikowano ten kontrakt (Przewod. kon- 
statuje z księgi uchwał, że był obecny). Przyznaje, 
że wobec rady zawiadowczej zachwalał: ogromnie in- 
teres zawarty z konsorcyum wiedeńskiem ;. że Strausa 


Przewodniczący czyta list z 7 maja 1877 piv 
sany przez Czemeryńskiego do Pisarczuka, w. którym 
jest taki ustęp: „Po co chodzić do sądu, kiedyś pan. 


? 


kwietnia 


1877, na którem p. Spalke nazwał nas „złodziejami, * 
chciałem zaskarżyć p. Spalkego do sądu, ale odra- 
dził mi to Dr Czemeryński. Dalej powiada oskarżony 
że jest właściwie poszkodowanym. Pewnego razu po: 
wiedział p. Pappius, że trzeba Czemeryńskiego rato- 
wać, bo licytują mu dora. Oskarżony: podpisał więc 
Czemeryńskiemu na propozycyę Pappiusa weksel na 


Nie myślimy tu jednak bynajmniej stawać rów- | podległości, to jednak rezultat tego konfliktu nie 


może być wątpliwy; taktyka europejska musi 


Kong). 


aa m 


wziąść nakoniec górę; niepodobna będzie Zu- 
lom wytrwać n. p. przeciw morderczemu ogniowi 
kartaczowemu, bo przy ich taktyce walki otwartej 
i w zabitych masach, choćby im męstwa nie za- 
brakło, to ich samych zabraknie. Kraj Zulów 
zostanie prawdopodobnie wcielony do kolonii a 
Anglicy posuwając się coraz bardziej na północ, 
dotrą z czasem do nowoodkrytej, bogatej w dary 
przyrody. (p. p. kość słoniowa) kotliny rzeki Li- 
wingstona i założą tam „nowe Indye*. Rzecz go- 
dna uwagi, że podobne marzenia żywi także Fran- 
cya; i ona marzy o „francuskich Indyach* nad 
brzegami Lualaby-Kongo a jej ekspedycye nad 
Ogowe, która z północy dotyka do dorzecza Kon- 
go, jej projekta kolei transsaharskiej (Duponchel 
de Rochas) są mniej więcej realnemi wyrazami 
tych dążeń. Być może, iż z czasem Anglicy ze- 
tkną się z Francuzami w Centralnej Afryce nad 
brzegami „afrykańskiej Amazonki*, jak obecnie 
z Rosyanami w Centralnej Azyi u stóp Hindu- 
kuh. Już nawet obecnie, choć w łagodnej wpraw- 
dzie formie, zaczynają się w Afryce krzyżować 
interesa angielskie z franeuskiemi (Egipt, Mata- 


4 


6,000 złr. Gdy się to stało, przeniósł p. Pappius 
cały swój majątek na żonę, a weksel został zaskar 
żony i egzekwowany ńa majątku oskarżonego. W kon- 
cu mniema oskarżony, że cały interes w Wiedniu 
byłby się udał, ale popsuł go p. Groman. 
` O Porgesie mówi, że przedstawiał im się W ogóle 
jako człowiek bardzo wpływowy. Pokazywał im takie 
rzeczy, że musieli dać wiarę, iż żyje na najlepszej 
stopie z ministrem. W dalszym zaś ciągu obrony 
wraca do kwestyi poniekąd już omówionej, że 
ani- konsortowie, ani Spitzer, ani delegaci, nie 
mogli nic zrobić wobec nieprzyjażnych artykułów po- 
jawiających się ciągle to w Gazecie Narodowej, to 
w Dzienniku Polskim. Te artykuły tłómaczone na 
język niemiecki wysyłał ktoś ze Lwowa do Wiednia, 
tak, że Towarzystwo było tam zupełnie zdyskredyto- 
wane. Spitzer dokładał wszelkich starań, ażeby po- 
dobnę artykuły nie pojawiły się także w dziennikach 
wiedeńskich, ale nie pomogło to wiele, bo znaczniej- 
Bze firmy, z któremi mogło Tow. wchodzić w itkłady, 
były już żle uprzedzone o Towarzystwie. Prócz tych 
nieprzyjażnych artykułów sżkodziły Towarzystwu także 
pojedyncze osoby. Na dowód tego twierdzenia przy- 
tacza oskarżony, że ile razy jechał do Wiednia, za- 
wsze: musiał w drodze do stolicy spotkać albo pana 
Lazarusa albo Dr Frieda. 

Co do zarzutu, że wspólnie z Drem Ozemeryńskim 
przedstawił Radzie zawiadowczej fałszywe rachunki 

ma 1000 złr. i na inne simy, otaz że kwotę ogólną 
1700 złr. użyli niepriwnie na własne cele, tłomaczy 
się oskarżony w ten sposób: 

Gdyśmy przyjechali do Wiednia dawał mi Dr Oze- 
Mmeryński od czasu do czasu rozmaite kwoty, po 100, 

- 200, 300 złr. na rozmaite wydatki. Prowadziłem szcze 
 gółowe rachunki, a Dr Czetteryński prowadził w ewi 
dencyi kwoty ogólne, które albo mnie zaliczał, albo 
sam wydawał na cele Towarzystwa. Gdyśmy nastę- 
pnie zjechali do Lwowa, zażądano od nas złożenia 
rachunków. Wyliczyliśmy wszystko rzetelnie i przy- 
szło nam tylko wykazać, co się stało z kwotą 1700 
złr.? Zapytałem więc Dra Ozemeryńskiego, gdzie się 
podziała ta kwota? Odpowiedział mi, że są to wy- 
datki dyskrecyonalne. W moich rachunkach figurowały 
rozmaite pozycye pod napisem: „Czemeryński tyle 
a tyle“. Było kilka takich pozycyj, które razem 
wziąwszy wynosiły sumę 1700 złr. Owóż powiedział 
mi Dr Czemeryński, że są to wydatki dyskrecyonalne 
i kazał je specyfikować, czyli nadać każdej pozycji 

* odpowiedni tytuł. Specyfikowałem za poradą Czeme- 
ryńskiego i wpisałem w rachunku na obiady z kon- 
sortami tyle, na fiakry tyle, na kolacye tyle itd. Ale 
w rzeczywistości nie było ani tych obiadów, ani ko- 
lacyj, ani śniadań, ani fijakrów, chociaż z drugiej 
strony ogólna suma jest prawdziwą i została rzeczy- 
wiście wydaną na cele dyskrecyonalne. 

Przewod. Kotowanie kosztowało 17,000 złr. bra- 
kuje nam tedy 1700 złr. Nie ma ich w rochunkach. 
Przypuśćmy tedy, że 1000 złr. poszło na świętopie- 
trze, cóż się stało z 700 złr.? 

Oskar. Poszły także na dyskrecyonalne wydatki. 

Przewod. A dla czegóź, gdy z konsortami roz- 
wiązano kontrakt wezwano panów, abyście oddali... 

Osk. Bo zaczęli krzyczeć, żeśmy skradli te pie- 
niądze. Dla miłego spokoju, chociaż całkiem niesłu- 
Bznie, zwróciłem wówczas 300 złr. na poczet tej rze- 

' komo niewyliczonej kwoty i 400 złr., które wzią- 
łem od konsortów, tytułem udziału w prowizyi. 

Przewod. A ile żądano od was. 
'"Qsk. 11'czy 19 tysięcy. = A KME 
- Przewod. Pan byłeś pierwszym, który puściłeś 
w kurs słówko „świętopietrze*. Jak to było? 

Osk. To było tylko żartem. Na pełnem posiedze- 
niu Rady powiedziałem do wszystkich obecnych: 
„Trzeba było dać na świętopietrze; za to destaniemy 
Segensbrief!. 

Przewod. To nie wyglądało na żart. 

Skonfrontowani ze sobą Pisarczuk i Czemeryński 
obstawali przy. swoich zeznaniach, nie zgadzających 
się w wielu ustępach. 

Następnie przesłuchano trzeciego oskarżonego. 

Juliusz Ludwik Arnstein. zapewnia, ‘że oskarże- 
nie jest nieuzasadnione, a on całkiem niewinny. Rzecz 

© się tak miała: W kwietniu 1875 przyszedł do mnie 
p. Klang, dyrektor ojczystego banku ubezpieczeń 

` na życie, osobistość bardzo poważna, z zawiadomie- 
> niem, że ze Lwowa przyjechali delegaci Tow. kredyt. 

m. celem 8 nawiązania stosunków finansowych z Wie- 

|. __ dniem. P. Klang przedstawił mi tych delegatów. Prze- 

0 dłożyli mi oni statut, uwierzytełnione pełnomocnictwo 

jg _ do działania, spis 14,000 członków, również legali- 

c _ zowany, w którym pomiędzy rozmaitemi nazwiskami 
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wyczytałem znane mi nazwisko hr. Stefana Zamoy- 
skiego. Przedwstępne objaśnienia ze strony” delegatów 
o pięknym rozwoju 'Towarżystwa trafiły mi do prże- 


konania. Ale najpierw chćiałem bliżej zastanowić się 


nad sprawą a mianowicie naradzić się z moimi przy-. 


jaciółmi nad statutem. W tym celu pożegnalem dele- 
gatów, zaprosiłem ich na drugi dzień a sam udałem 
się do konsula Straussa, który znowu ze swej strony 
zaprosił do narady Ertla. Na drugi dzień przedstawi- 
łem delegatom Straussa i Ertla i powiedziałem im 
zaraz na wstępie, że będzie to rżeczą bardzo trudną 
sprzedać teraż listy dłużńie. Motywując to powiedze- 
nie, dodałem, że instytut lwowski jest całkiem nie- 
znany, że mamy teraz czasy. pokrachowe. W dalszym 
ciągu rozmowy powiedziałem, że mógłbym wraz z moi- 
mi przyjaciółmi wejść w układy tylko pod warunkiem, 
jeżeli Towarzystwo obowiąże się dać nam za lombard 
listów dłużnych 5 od sta a za sprzedaż 6 od sta. 
W tymi ducli spisaliśmy ułhowę dnia 24 kwiebńia. 
Jako dalszy warunek objęcia interesu, postawiliśmy 
uzyskanie prawa kotowania. Zażądaliśmy od delega- 
tów dostarczenia większej partyi listów dłużnych do 
lombardu jedynie dla tego, ażeby z góry nie dyskre- 
dytować nieznanej instytucyi w świecie finansowym, 
ktory: całkiem słusznie, przy mniejszej sumie, mógłby 
był pówiedżieć, że „lichy to zakład, który w kraju 
nie może dostuć na swe papiery 2—3 kroć stotysięcy*. 
Prowizya nie była wysoką z uwagi na to, że zakład 
był nieznany, że czasy były bardzo ciężkie i że zobo- 
wiązaliśmy się dać listom kurs 90 za sto. Taką samą 
prowizyę braliśmy już od zakładów renomowanych. 
D. 30 kwietnia ułożylistny z delegatami pierwszy list 
ma pierwszą opcyę aż do wysokości 2 milionów. Tym- 
czasem zaprowadził Strauss Dra Czemeryńskiego do 
Anglo-Banku. Tam powiedziano im, że jeżeli kotowanie 
zostanie uzyskane, bank weżmie listy na 4 miliona. 
Opcya nie jest stanowczym układem (Schluss), bo 
temu co zawiera opeyę, wolno z niej korzystać, jeżeli 
kurs papierów będzie dobry. Póżniej cofiaął Anglo- 
Bańk swe przyrzeczenie. Tu muszę nadmienić, że 
Strauss działał bardzo uczciwie, honorowo, szlachetnie 
i nikogo nie oszukiwał. Ale delegatom wydawało się, 
że uzyskanie prawa kotowania jest bagatelką; że po- 
trzeba tylko napisać prośbę i rzecz będzie załatwioną, 
"Tym czasem przekonali się wkrótce, co to znaczy ko- 
towanie. Žaprowadziłem ich do Porgesa, bo wiedzia- 
łem, kim jest Porgeś. Jest to gratissima persona 
p. ministra i zasłużona osobistość, (die dem Staate 
grosse Dienste leistet). P. Porges zażądał za prze- 
prowadzenie tej sprawy 1800 złr. W tym czasie: wy- 
jechałem do wód, a Strauss wyjechał do Gmunden, 
gdzie obchodził srebrne wesele. Podczas tych uro- 
czystości wezwali go delegaci do Wiednia, bo koto- 
wanie zostało odrzucone z powodu nowej ustawy gieł- 
dowej. Co się dalej stało z tem kotowaniem, nie wiem, 


dość że ostatecznie zostało dozwolone. Drugą opeyę | 


na 2 miliony zawarliśmy w lipcu. Dopiero ta druga 
nastręczyła nam zyski, mogliśmy bowiem liczyć na to, 
że gdyby miało przyjść do drugiej opeyi, kurs listów 
będzie nie tylko ustalony, ale nadto mogą one pójść 
w górę i ta nadwyżka (nad 90 od sta) byłaby na- 
szym zyskiem. W moim domu bywał codziennie pra- 
wie Dr Dub, koncypient adwokacki. Opowiedziałem 
mu cały interes z Towarzystwem; "Bywał on podczas 
narad nad sprawą uzyskania kotowania i nad kwestyą, 
jakim sposobem wprowadzić listy na giełdę. Po dłu- 
gich naradach oświadczył nam, że znajdzie kogoś, 
kto te listy wprowadzi do Towarzystwa eskontowego. 
I rzeczywiście, po wielkich wysileniach, przy czyn- 
nym współudziale Straussa, udało mu się pozyskać 
n. a. Towarzystwo eskontowe,  pierwszorzędną insty- 
tucyę w stolicy. Był to sukces olbrzymi. Za to je- 
dyne powodzenie możną było żądać tytułem prowizyi 
50 od sta. W przeciągu 14 dni sprzedała ta znako- 
mita instytucya nieznany dotychczas papier na złr. 
40,000. Dr Dub, który, jak się zdawało z początku, 
działał bezinteresownie, zażądał nagle wynagrodzenia. 
Konsorcyum przyznało mu z swej prowizyi 1 proc. 


(Dalszy ciąg nastąpi.) 


Wiadomości 
z biura Izby handlowo-przemysłowej krakowskiej | 


o targu zbożowym na Baranie i Kleparzu 

dnia 5 i 6 czerwcza, 
Dowóz zboża na wczorajszy targ na Baranie wy- 
nosił do 2000 korcy. Pszenicę płacono o 1 złp. ta- 
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niej od ostatniego targu, tak samo i groch; ine pro- 
dukta po cenach z przeszłego targu, Zakupowali jak 
zwykle krakowscy kupcy zbożowi i spekulanci, 

Płaćono za pszenicę na 237 funtów od złp. 45 do 
51 żłp.; żyto na 227 f. od złp. 20— do 31— złp.; 
jęczmień na 202 f. od złp. 21— do 25— zip; — 
owies na 188 f. od złp. 14*— do 16— złp.; groch 
na 250 f. od złp. 24 do 29 złp.; proso od złp, — 
do — złp. 

Z braku zagranicznych kupców, targ dzisiejszy zbo- 
żowy na Kłdeparzu odbywał się w dość ciasnych gra- 
nicach, ograniczony po większej części na zakupno 
przez miejscowych spekulantów i właścicieli młynów 
parowych, lubo i ajenci brali udział w zakupnie do 
Prus dla swoich domów. Ceny pomimo niewielkiego 
pokupu utrzymały się z ostatniego targu, z wyjątkiem 
jęczmienia, który płacono niżej. 

Płacono za pszenicę żółtą za 100 kilogr, od 8'30 
do 9:40 złr.; czerwoną od 8'50 do 9:60 złr.; bia- 
łą od złr. 8:75 do 9/5 złrz Żyto piękne od złr.6— 
do 6'20 złr., poślednie od 575 do 6-— złr.; jęcz- 
mień piękny od 5:50 do 5'(5 złr.j na paszę od 5 — 
do 5:45 złr; owies od 5'80 do 6'25 złr; groch od 
6:75 do 7:65 złr; fasolę od 8:— do 9:50 złr.; jagły 
òd 8:50 do 9 złr.; bób od *— do *— złr.; proso 
od 4:50 do 5— zh; tatarkę od 520 do 5:80 złr. 


Odnośnie do okólnika Namiestnictwa z d, 12 ma- 
ja r. b. podaje się do wiadomości, iż wedle rozporzą- 
dzenia królewskiego węgierskiego nadżupana dla ko- 
mitatu Sarosskieqo, wyznaczono na mocy postanowie- 
nia & 3 XX artykułu prawnego z r. 1874 następu- 
jące drogi wchodowe dla bydła rogatego i płodów 
zwierzęcych, sprowadzać się mających z Galicyi do 
Węgier, a mianowicie: kolej żelazną Tarnowsko-Lie- 
luchowską i gościniec prowadzący z Grab na Konie- 
czną do Bardyowa. W Orłó i Zboró ustanowione są 
komisye oględzin dla sprawowania czynności, wymie- 
Gas w punkcie I, II, powyżej powołanego okól- 
nika. : 


Wiedeń 5 czerwca. 


A O©kowita. Na naszem targowisku nie za- 
warto żadnych nowych transakcyj; cena nom. 29 złr. 
Peszt, 4go czerw. 27—— 27:50 złrr— Wrocław, 
4go czerw.: na czerw. 49'50 mrk. ofiarowano ;— na 
lipiec-sierpień 49:50 mrk. ofiarowano. — Szczecin, 
4go czerwca: w miejscu 51:50 mrk., na czerwiec- 
lipiec 51:40 mrk, na sierpień-wrzesień 52:70 mrk., 
na wrzesień-październik 52:50 mrk. — Berlin, 4g0 
czerwca: w miejscu 51:50 mrk., na czerwiec-lipiec 
51'30 mrk., na lipiec-sierpień 52:60 mrk., na sier- 
pień-wrzesień 53:40 mrk. — Paryż, 4go czerw.: na 
ten miesiąc 54:75 trk., na lipiec 55— frk., na lipiec- 
sierpień 55:25 frk, na wrzesień-grudzień 55— frik. 


PRZEGLĄD POLITYCZNY. 
Depesze rame. 


Paryż 5 czerwca. Rada ministrów ma dziś 
naradzać się nad ułaskawieniem Blanquiego; 
trzech ministrów jest przychylnych ułaskawieniu; 
wszelako prawdopodobnie będzie odrzuconem. 
Rząd zamierza wnieść ustawę orzekającą, że 
wszystkie wota padające na kandydata nie wybie- 
ralnego, są uznane za nieważne. 

Siruksella 4 czerwca. Izba reprzentantów 
uchwaliła —pierwsze dwa artykuły ustawy tyczą- 
céj się rewizyi ustawy o wychowaniu elementar- 
nem. 

„Bukareszt 4 czerwca. W Izbie rozpoczęło 
się sprawdzanie wyborów, które zapewne jutro się 
ukończy. Opozycya miała podobno postanowić, że 
będzie się wszelkiemi środkami sprzeciwiała usamo- 
wolnieniu żydów, mając nadzieję, że obali mini- 
strów i zyska na popularności. 

Algier 4 czerwca. Dziś odpłynęła ztąd do 
Philippeville fregata wioząca 1600 ludzi, dwa od- 


działy artyleryi i 110 koni, przeznaczone do stłu- 


mienia zamieszek wybuchłych w górach Oulad. 
Przyczyny tego ruchu mają być bez znaczenia. 


ary 


Już nawet ;z ostatnich krańców monarchii au- 
stryackićj nadchodzą wiadomości o ruchu wybor- 
czym. W Vorarlbergu i Bukowinie potworzyły 
już także komitety i rozpoczęły kampanię wy- 
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botczą, Za kilka dni, 


sobie waloru w 


bo d. 14 b. m. zbierze się 
sejm chorwacki; sesya jego tegoroczna będzie 
ważniejszą od poprzednich i żywsze obudzi za- 
jęcie, niż wszystkie od czasu ostatnićj ugody z Wę- 
grami. Albowiem pomiędzy sprawami, które sta- 
ną na porządku dziennym, będzie także kwestya 
wcielenia Pogranicza wojskowego. Sprawa ta wy- 
wołuje już od pewnego. czasu ruch między ludno - 
ścią, która wysłać ma deputacyę do Cesarza i do 
prezesa gabinetu węgierskiego z petycyą odno- 
szącą się do wcielenia Pogranicza. 

Wiedeńska Montıgs Revue z.d. 2 b. m. poda- 
ła była telegram z Berlina, donoszący, że rząd 
niemiecki starał się uzyskać u rządu belgijskie- 
go rozwiązanie traktatu handlowego między Bel- 
gią a Niemcami, lecz w Brukseli napotkano na 
odmowę. Nordd. allg. Žig powiada, że doniesienie 
to jest. bezzasadne. 

Dzienniki republikańskie paryskie ucichły w pto« 
cesie arcybiskupa z Aix z powodu jego kazania, 
albowiem zeznania świadków wykazały, że biskup 
nie użył w miowie swojej tych słów, jakie z urzę- 
du raportowano. i ; 

Nie podobna przypuścić, aby choroba jednój 
z synowych cara Aleksandra była powodefii, że 
jednego dnia donoszą z Petersburga urzędownie, 
iż Cesarz wyjeżdża jużna obchód złotego. wesela 
do Berlina adrugiego dnia głoszą, że nie pojedzie. 
Snać, że ostateczne postanowienie pod tym wzglę- 
dem jeszcze nie zapadło. Byłoby już w porę wy- 
jechać Carowi z Liwadyi, skoro przynajmnićj 10go0 
b. m. stanąć ma w Berlinie. "Tymczasem ogło- 
szono już w urzędowych dziennikach berlińskich 
cały szereg osób przybyć mających z Rosyi, a 
mianowicie ar, W. ks. Aleksy, W. ks. Michał i 
liczne ich orszaki, Przy osobie Cara mają być 
z ważniejszych osób z dyplomacyi: minister hr. 
Adlerberg, sekretarz stanu Giers, jenerałowie Ry- 
lejew, Wojejkow, Sołtykow, Crerewin, radzca 
Kapnist, hr. 


Lamdorf, hr. Oboleński. Cały orszak 
wynosiłby do stu osób. Reichs-Anzeiger ogłasza 
dziś jednak, iż Car Aleksander telegrafem wyra- 
ził cesarzowi Wilhelmowi ubolewanie swoje, iż 
nie może przybyć.. 

Od niezapomnianego jednego i jedynego koza-: 
ka, który zginął w poprzedniej wojnie wschodniej 
nad Dunajem, raporta rosyjskie nie mogą zjednać 
Europie. Nie dziw zaś, że dzien- 


niki zagraniczne w drugą niekiedy popadają o- 
stateczność, na którą dzienniki rosyjskie skarżą 


się. I tak Journal de St. Petersbourg żali się, że 


dla Serbii z kredytem trzechriesięcznya beżpróś 
centowym i odstawą do Belgradu, Po podpisaniu 
tej umowy wyjechał Frómy w towarzystwie kilku 


bankierów francuskich do Niżu, aby porozumieć 


się z ks. Milanem co do finansowania serbskiej 


pożyczki 
ku serbskiego. — Poseł turecki Semel effendi pro- 


wadzi z Risticzem rokowania co do traktatu gel- 


no-handlowego między Serbią a Turcyą. 
Nowy gabinet portugalski krótkiego używał ży: 


wota, a: mimo większości w Izbach usunął się 


z powodu skarg na traktat z Anglią, który póo-. 
zwalał wojsku angielskiemu naruszyć granice po= 
siadłości portugalskich w południowej Afryce. 
Nowy gabinet otrzymał już wotum nieufności, 


Ostatnie telegramy „Czasu. 


Wiedeń 6 czerwca. Wiener Ztg ogłasza po- 


stanowienie cesarskie mianujące radzcę dworu 
przy najwyższym trybunałe w Wiedniu Dargu 
na, prezydentem sądu wyższego w Krakowie. 


Wertim 6 czerwca. Wydział szczególny Rady 


związkowej nietnieckiej wniósł projekt ustawy 0 
ustanowieriti taryfy przewozu towarów na kole- 
jach niemieckie. Na mocy takiej ustawy nazna- 


czenie w równej mierze systemu taryfowego po- 
zostawione jest cesarstwu (tj: kanclerzowi. Red.) 


i szczególna opieka przewidzianą jest, aby zapo- 
biedz pokrzywdzeniu produkcyi niemieckiej przez. 


wyrobj zagraniczne; korzystniejsze dla płodów 


zagranicznych taryfy, niż dla: krajowych, znoszą 


się z upływem r. 1879, jeśli ich Rada związkowa 


po dzień 1 grudnia nie potwierdzi. Traktaty państw 


pozostają nietknięte tą. ustawą. JK 

Wersal 5go czerwca. W Izbie deputowanych 
przedłożył minister handlu projekt ustawy wz le- 
dem przedłużenia istniejących traktatów handlo= 
wych na 6 miesięcy. Niepokoje w pownoń Kon» 
stantynie są nieznaczne; jest to ty ko zatarg mię- 
dzy dwoma plemionami. Dekret amnestyi, który 
podpisał 


ta obowiązywała jedynie do dnia 5go „ezerwca). 
Blanqui 
5 b. m., skutkiem ezego ułaskawiony niemoże 
korzystać z dobrodziejstwa. aminestyi (pod wzglę- 
dem odzyskania praw. Red.) każ, 
Londyn 5 czerwca. 
i kupcy Qity przesłali lordowi Beaconsfield me- 
moryał, w którym upraszają 0 ustanowienie: ko- 
misyi dla zbadania wpływu znacznego zmniejsze- 
nia się monety brzęczącej na wielki handel. 
Petersburg ô czerwca. 


przenoszące wysokość nowej pożyczki. 


M onataucy nopoł 5 czerwca (pryw) Jene= i 


rał Stołypin miał przemowę do oficerów. mili- 
cyi Rumelii wschodniej i wzywał ich, aby oką= 


zali się być godnymi braci swoich, którzy pod. 


Szybką tak chlubnie odznaczyli się. Błuźcie, rżekł, 
waszej ojczyźnie, pamiętajcie, że nie zamyka się 
ona w granicach jednej tylko Biiłgaryi, lecz owszem 
ogarnia to wszystko, jest 1 
dyną jej głową jest sam tylko Car. 


dz. 2 m. 30 


pina, który żegnając się w Filipopolu rzy odda-| wiej Wit dań 6-40 = 
niu władzy w ręce Aleko baszy, ka pah- po poł.—Renta papierowa 67:55.— Renta srebrna 


urządzenie milicyi 
nisteryum widziało się zmuszonem zmniejszyć ko- 
niecznie budżet milicyi, gdyż skarb prowincji nie- 
pozwala na tak szalone wydatki. Exarcha bułgar- 
ski złożył na ręce pełnomocnika franeuskiego bar. 
Ring, podziękowanie posłowi francuskiemu w Stam- 
bule p. Fournier, za sympatyę i poparcie, jakiego 
zawsze udzielał Bułgarom. | i 
Z Belgradu donoszą, że między ministrem skar- 
bu Jowanowiczem a p. Frómy stanęła za pośre- 
dnietwem posła francuskiego bar. de Michels u- 
mowa co do bicia monety serbskiej. Frómy zo- 
bowiązał się dostarczyć za niespełna 15 milionów 
franków bitej monety z zyskiem. 
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Weg. gal. Łupkow. . . e — 

e E T En 0 A, EE 
s -Nordost a . . . 800 5 y 75 50 
ś „ złotem .200 „ „ 89 — 
„ Westbahn . . .200 „ p RE 
> „  Em.1874 200 „ , SIE 
Losy. 
5°% Donan-Regul. . . . . złr. 100  |109 25/109 50 
Premiowe Wiedeńskie . . „. 100 |117 —|117 :50 

„ Węgierskie . . „ 100 [106 75/1068 — 
Rh » - Tireckie . . . $. 18 n 47 5 

edytowe ò GiG 5 z=] 

Aas ENEE A piii 37 75] 38 25 


14, milionów | 


69-30. — Renta złota 79:50. — Losy z r. 1860 


12650. — Akcye Banku Narodowego 830—. ==- 


26550. — Londyn 116—. — 
9-251/,.— Lombardy 
— Akcye 


Akcye kredytowe 
Srebro —'—.— Napoleon 
80:—.— Losy z yoku 1864 15750. 
kolei Karola Ludwika 24475. — 
Lwowsko-Czerniowieckiej 133:—. — Akcye kolei 
węg. półn.-wschod, 126:50. —Anglo-Bank 123:75 
Obligacye indemn. galic. 90:20. — Losy prem. 
węgierskie 103:50.— 
115:—, — Akcye kolei półn. zach.. austr. 1327 
6% Listy zast. hipoteczne 95'830 — Marki 57: —. 
Ruble 113:50. — 6% Listy zast. galio. Zakładu 
kredyt. Ziem.-91:50. : 3 (3 


Usposobienie giełdy : stałe. 


"REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA ` 


A ER: 

O a aaa aaa W 
raz k 
i KCK i i 


|elaca żądają 
4%, Donan-Dampfsch, . . sir, 106  |106 26 107 — 
Inszpruku OS TEO ds) "80 23 b) 24 — 
Kogi ewicha 0.000 e elo g 10% 16 ma! 116 60 
Krakowskie.. © « o s « m 20 19 25 | 19 75 
Ofner (miasta Budy) « > » 40 88 75 | 89 
Palffy . « « : » 1 «1: » 42 35 50 | 86 — 
t Rudolfa AE RA ELMAR EE TEA A S 10; 16 50 È 17 — 
Salma e « + +: 5.860 8 y 42 46 75 47 25 
Salzburgskie. « e s  » » 20 21 — | 22 — 
Bt. Genois o NAC uaa dy JC Z 8450 | 38 — 
Stanisławowskie « « « » » 20 24 26 | 25 75 
4Y,%/, Tryesteńskie „ » « „ 105 20 — |121 -== 
WA p nae a E E 083 
aldsteina . « > « « + n 2l 38 75 | 34 — 
Windischgritza . « 4: © » 2l 84 25 | 34 50 
Waluty. 
Dukaty ważne . « EERIE, AORE 0 — 0 — 
20 frankówki "FA DOPROW LUA NNOŁA MAJA 9 26 9 27 
Tmperyały rosyjskie . . e . « „ „| 951: | 9 528 
Funty szterl. angielskie. » . o . „| 1160 | 11 65 
Listy tureckie złote . . « „ « « „| 1055 | 10 57 
Srebro za 100 złr. . . . : a « e || — |= —= 
Kupony srebrne za 160 złr. . . . .|== |-— 
Marki niemieckie za 100 marek, . *|57 — | 57 05 
Ruble papierowy za 100 . . . . „| 114 — | 114 95 
Lwów 5 czerwca. FEET 
Akcye Banku hip. gal. 200 złr. . . 264 — |267 — 
5%, Listy zast. Tow. kred. ziem. . . | 90 25 | 9125 
So EEE E ER s . «| 83.75: | 84 75 
BO p om m. », 30-letnie . | 50 25 |91 25 
6%. w  „ Banku hipot. gal. . - 95 — | 96 — 
6% n w. n , włościań. gal. - 95 — | — — 
50, Obligi indem. gal. 10%. podat. 89 75 | 90 75 
6%, — „ pożyczki krajowej . . - 9450 | 97 — 
Rubel rosyjski papierowy . » : « J| 1 13 1 16 
Srebro austryackie s « e * * * * 99 50 |100 50 
Kupony w srebrze . + « « 99.25 |100 25 
OKA OE 5 rub.|Kop. rub.|kop. 
Warszawa 4 czerwca. meg sęsh 
4%, Listy zastawne I seryi s e . = e 1100 == 
4% in a Wojas nisi Toi a [100 
. „kupon — 18 
Dh i» a nowe RE r. e e | = — |100 45 
„kupon `“. — 225 
p] 4%, Listy likwidacyjne . . . . . . Z, 
i kupon . — 3- 
Akcye kolei Warszaw.-Wied. . . |- — |—— 
n n Bygdoskiej o. „|| = — OR 
j| 5%, Losy Pożyczki prem, ros. 1864 . | = — | — = 
Nęhg 05070 08 » 6 „|— |-— 


finansowej i założenia narodowego ban- 


Gróvy jest ostatnim, jaki wydany zò- 
stał po uchwaleniu ustawy o amnesty. (Ustawa 


nłaskawionym zostanie dopiero po dniu > 


Znakomitsi bankierowie * 


co jest słowiańskie t że je- ; 


- Akcye kolei 


Akcye kolei paka i 


E E EA 


Nadeszły tu podpisy a 
w: znacznej ilości tak krajowe jak zagraniczne, 


Antoni Kłobukowski, , — + 


49 Sy ZONE TOT 


Przy zbliżsjącym się obchodzie jnb'levszu J, I. Kra- 


_Bzówskiego, potrzebnem jast dziełko obznajmiające| 


Bzerszą publiczność z życiem i za łngami © cigudos 
go Jubilata, w tym cela opniciła prasę książka p n 


Pól wieka pracy czyli Rysżyciai zasłog 


P.E. Kraszewskiego 
: 193 -pries 
"A. Nowoleckiego i: Wt. Sabowskiego. 


Jestto najobszsrniejszy i nzjznpałniejszy z wgda: 
nych dotychczas życiorysów, znakomitego pisarza. 
z portretem fotodrakowym podług najświeższej f- 
tografii, z podobizną popisu. Opró:z życiorysu, 


dziełko to zawiera Aid: spis bibliografi- 


ozny wszysikish wydanych.i rękopiśmiennych prać 
„J. i Kraszewskiego, ułożeny chronolog .c'nie. — 
Cena egzemplarza na pap. Wel. 1 złr. 25 c. 
Jedno:ześnie wyszło z pod prasy streszczenie te- 
go dziełke, czejmujące 5 arkuszy denku, z drzewo- 
zytem za gon a SRA EE Dziełiko to kosztu 
ją00 "bardzo stososne na pagrody pêl- 
RA 7. REISAT wał 
Wszelkie zamówienia na te dziełka przyjmuje 
Helena Nowolecka przy oloy Krupniczej L 16, 
„jak również księgarnia. DŒ. Friedleina, która tak 
że debitujś za gotówkę PP. Księgarzom. 
"_ Adminustracja naszego dziennika za nadesłanien: 
“powyżej oznaczonej kwoty, ekspedycwać będzie. 


- Katechizm Rzymski 


"według uchwały Sobora Tryd:sckiego dla pleba- 
„nów ułoż.ny, przez X. Kto borskiego na. polsk: 
Język 1568 r, przetłomacz'n); zaś przez X. Kru- 
Xowakiego 1866 r. w Jaslo 1II t. 612 st. XVI, XXXU 
na nowo z dodatkami wydany — jest jəzose w 130 
egz. u Rydaw.y w Krakowie po dzwiej cenie z £3'/, 
rabatem də n=bycie. Disto. to dla wislki.j swcjs) 
„ważniści po Piśaie św, i Kanonach soborów jest 
niezbę inis potrzel; em dla każdego pasterza dus:, 
_kazaodzioi, katechoty i teologa. * (1457) 


<- W DRUKARNI KOZIAŃSKIEGO 4 
|. w Krakowie, w Rynku gł. 
00 vòu jeszcze trwa i 
wyprzedaż Książek < 
„8. po ostatecznie zniżonych cenach (za 

- +.4tą, dla, Gtą część wartości. 
$ "Tamże nabywać można: za bezcen 


sojysdddóóWlsca -montran 
AKA ABK A AAA RA 
W e . G 7 RAA d $ 
Wspomnienie pośmiertne. 
Na dniu 27 maja umarła w. Rzeszowie 
Matylda Nittner, z. domu Prelax, żona 
-e. k. kapitana 55. batalionu. obrony „kra- 
"jowej Edwarda Nittnerą. „Zwłoki jej Wwy- 
„wieziono 28 b. m. z mieszkania na tuiej- 
szy dworzec drogi fżelaznej, a. następnie 
-do Wiednia, gdzie. w grobie familijnym 
_ na -ementar zu. centralnym ; spocząć mają. 
W pochodzie pogrzebowym w.Rzeszowie 
wzięli udział nietylko, krewni , lecz. także 
pizyjaciela.i. znajomi... wszyscy „oficerowie 
55 batalionu obrony krajowej „wielu in- 
„nych oficerów tutejszej załogi wraz z.puł- 


 kownikiem i. komendantem placu, naczel- 
„nicy władz miejscowych i pobożna publi- 


„ezność ;; sa pomiędzy wielu wieńcąmi naf 


„tramnie złożonemi,- był także wieniec ofia- 
rowany przez:50 batalion obrony krajowej 
„w Rzeszowie. _ "AO „zat, y: (1448) 
-Wszystkim tym osobom, które zaweze- 
anie zgasłej już w cząsie- słabości okazy- 
„wali współczucie, lub w: smutnym, obrzę- 
„dzie pogrzebowym Matyldy Nittner udzia! 
wzięli, składa: pozostała rodzina na tej 
„drodze najszezersze podziękowanie. 


La . f SG 
Salon Mód-J; Figlowej 
pod, 1, 86, gdzie cukiernia W. Masłowskiego 
Z powodu zmiany lokalu, ceny kapelu- 
szy świeżego fasonu: są 0 połowę tańsze. 
Przyjmuje także suknie i okrycia do ro- 
boty, które uskuteeznia bardzo prędko. 


id 


134 


PA 1280564 
: z powodu wyjazdu są do 


ysa- 
daia? rozmaite Mi% 


„w. Szkole niemieckiej przy ul. 
493, IL. od: godz. 2 popoł. 


BLE. — Wiadomość 
(1455-1-3) 


JBryzwoita i wykształcona panien= | 
ka Niemka biegła w muzyce i w 


. robótkach damskich, poszukuje sto. 
sownego umieszczenia. 
O zgłoszenia uprasza się pod adresem: 
A. M. w Raciborzu (Ratibor) poste 
restante. (1475) 


-Centralne Biuro wywiadoweże 
w Bydgoszczy (Bromberg) 
>, Schwedenstrasse 23, 
poleca się Szanownej Publiczności do 
- bezpłatnego -wyszukania _nauczycie- 
lek, ogrodniczek dziecinnych, gospo- 
darczych inspektorów, rachmistrzów, 
leśniczych, maszynistów itp. (1454) 


P - Dea oi rzyw. 
M4S8a Platynowa 
(Hetal. magnetyoz ferby żelazne. 


_ Pokost wytrwały na d.iałanie powietrza i wilgoci, 
" osierałący wię wpływowi pary i kwasów. 
Na fasady domów przeciw ulewnym desz- 
czom, na wyroby żelazne przeciw rdzewie- 
miu, środek przeciw wilgotnym murowym 
ścianóm, trwały pokost ma miękie podłogi. 
-~ Ceny, wzory kolorów i sposób użycia przesyła 
franco. Szkatułki na próbę po 3 kilo, 8,złr. Po- 
dsjmujo się także pokostowania. (.472.1-6) 
._._ Blad fabryczny: 
Wien, VI., Getreidemarhkt 15. 


= enanas 


PEV ARH 


$ NAGRODY SZKOLNE. 4| 


; a zważa "Wertheima, *tu- 
Ś$.Józefa|. 


| kobiet po połogaca i dla ozdrowieńców etc. 


Czcionkami Drukarni „UŻABU* 


Ostrzegam wszystkich, iż długów robio- 
nych przez meg» syna SŚtamistawa 
Sikorskiego, czy to wekslowych czy 
innych, płacić nie będę. Udzielający Eu; 
pożyczek sami sobie będą wiani, że na- 
rażą się na stratę. (1461-1-3) 

Kraków d. 6 czerwca, 1879 r. 
Franciszka 10 Sikorska 20 Lenczewska. 

uzdolnione w kra- 


Pann y wiecczyżnje dam- 


skiej, znajdą zaraz zajecie w Salonie 
Mód w Krakowie, w Rynku pod Nr. 46 
na pierwszem piętrze. (1460-1-3) 


N - | ik młoda, wyso- 
AUCZYC e a ko wykształ- 
cóna w językach i muzyce, życzy sobie na 
czas wakacyj wyjechać na wieś, gdzieby 
zarazem mogła przez ten czas uczyć pa- 
nienki. Zgłosić się uprasza w Zakładzie 
naukowó-wychowawczo-żeńskim ‘P. Eufe- 
mii Niesiołowskiej, przy Placu Domini- 
kańskim pod L. 485. (1424-1-3) 


Sok malinsty 


w Bspezycaelh. 


Pasy ulicy $. Amy pad Ne. 198 


kila 70 ent., eprze 
dają aptelsa 


jest od 1 lipca E. piętro do naję- : 
cia. Wiadomość w sklepie P. Kosiby. |Ę 


(1458-1-3) 


Poszukuje się dzierżawy 


200 do-300*morgów gruntu, od św. Jana i 
lub -późmiej. | Adres pod: lit. 2V.-K. poste | $|- 


restante Gawłuszowice przez Mielec. 
[14591-2] 


o upwa lstnio 
mieszkania 


|każdó składające sig z dwóch pokoi i knelni am 
|do wynsjęcia wa dworze MKebierzyń- | 


sizim, przy dredże pówiatcwej do Sxewiny, 35 
minut jazły od Krakowa, z codeienną komunika 
cgą z Budgórzem [Bl žazs wiadomość na mi jso 
lub w Krakowie vod L 37 w Rynku głównyw» 
I. piętro, od 2—3 godz. [1458 1-3] 


Budown:ezym i przedsiębiorcom budowy 
poleca: (1473) 
Maty trzeinowe (tkane z sitowia) ta 
kie, jak obeenie.są na nieustającej -wysta- 
wie budowniczej i na targu budowniczym 
w Berlinie i jak były wystawione na XVtym 
międzynarodowym jarmarku budowniczym 
w Wrocławiu, ¿drutem palonym wiązane z 


sitowia, stosowne. «do pował gipsowych ilf 


innych zwyczajnych trzcinowych, a równie 
_. na ściany, po najtańszych cenach. 


W. k. priv. Stuck-Rohrtheken || 
Fabrik «des Gotth. Tinter in| 


Jauernig, oestr. Schlesien. 


„TBabkoratrassa 18. 
Bistelń ten wmajdsgoduiejszena mioj- 
seu pi:łcż ny, jaż iaj'epiej remssnoweamy i 
odpowisdający wszystkim wymaganiom dzisiejszym, 
poleca po ed;nozs, pokoje, jak równie całe aparta- 
món a po nojtańszych cezach. 


F. Mi. Eiayer, właściciel. 


13474-1-4) 


Nasienie świerkowe i 


jest do, sprzedania ze zbioru tegoro-| 


cznego, czyste; oskrzydlone, po.85. c. 


kilog. Adres: Hwański, leśniczy i 


w dŁękach górnych, poczta 
KAREA 401523), 


PB e 

W pułączemiu ze SOLĄ ZSLAZIE 
'douswoje:is przez każdy organiz, je 
potężniejszym środkiem Wzmaciis): 
| Przywraca krwi czerwone kuleczki 
inowiące jej piękność i siłę, pomaga drw- 
dnemu rozwojawi organtzmu, ulecza bezstie 
nośći wątłość, zalgca się przez jekarzy dla 


sia 


W PARYŻU, 22 I 19, ULICA DRGUOT 
W Krakowie w aptekach PP, Trauczyńskiezo | Re 
dyka, w Lzerniow- 
gachu P, Golichowskiego, w Poznaniu u Dra tanklewiczs. 
We Lwowie u p. Kaliksta Krzyżanowskiego 
obok Brygidek, — w Stanisławowie w aptece 
p F. Stechera. - (69-11-} B 


[1456-1-3] | 


Wiedeń, Gan Hotel Mton 


DEEA 


„CZAS z Boboty 7 Czerwca 1879. 


PAINE 


Co tylko opnócito pris3 dało dantomawe nrd tytułem: 
NAUKI KROJU SUKIEN DAMSKICH 


przez K. GŁOÓDZIŃSKEIEGO 


obejmuje 41, arkusza dużego furmatu. table ry-znkowęch 25. Wzory ssrelkict 
ubiorów dsn skich, preząwszy ed nejpreetszych sukien dj najwykwiatniejszych stro 
jów, nie wyłiorsjąc nejąowszych okryć. płaczczów. d:lmanów i wszelkich innych. 


k są wrp:ób' wane i ovrarowane tek, ée zasada w kroja przyjęta zmienie ulsdz nie | E 
nie może, co wł»śnie bzło nejwa*niejszym eslsm autors, aby niutę tę osnzć na vodstaw:e „gruntownej |Ę 
i zaśzdniorej, i dać możneść wykazt łoenia się bəz lub zapomocą nanozyciela Wykład ten oparty ne fg 


tilkunastoletniej praktyce daje możn*ść zapoznania się uczącym z najsabtelaiejszomi odzieniemi nauki 
kerja dje możność każiei os: bis, wedle upodobanie wprowad mó z czasom ws elkis przeka. tałcónia. 
a rysun*k nłatwion:m zostajs zapomicą linij k krojowych, z żtórpch osaba nienmiejęca we le ryso 
mać, wszelkie f rmy odtwar' ać meże. Ibfć wy usionzch poprzednich wydań dochodzącą do 6,000, raj- 
lepiej świadczy o niyteczności pracy autora, a kilza tysięcy osób przez riago wykształconych, daje 
opinię o zakładach jego egzystnjących w Krakowie, we Lwiwie i Warszawie, w których prowadza $ 


navka krojn i wzyeim Cen- dzieła 4 zł» Linijki krojowo używają się te game, co w prprzedniem | $ 


wydaniu; cena ich £ zir. 50 e (1445-1 6 
Dodetek zawierający wykład nauki kroju sukien i okryć damskich sys'emn francuskiego, aby 


dsć możncść obznsjmienia się z nim osobom, któe go dla siebie za przystępniejss uwatają, Graz 3 


»ysład kroja lielizny, dostaną berpł tnio osoby rabyw jące te dzieła w czerwcu i lipcu. 


Fryszerki albo Walcowmi 


w kraju albo zagranicą, poszukuje się do wydzierżawienia. Zgłoszenia 
pod adresem: H. 21801 Haasenstein % Vogler, Breslan. (1471-1-8) 


PAPIER DAUBINVA 


lepszy od wszelkich innych do 


truncis much. 


Dis pzetonania sig o tem, ža tak jest, dosyć zrobić próbę 
z jednym srkuszam i porównać z papierem innego fabrykanta. 
8| Powodzenie tego papieru jest dowodem jego skuteczności i wyższości nad inne. Jestto prodnkt. 
bardzo tani, Bez trucizny, a zatem mogący być sprzedawanym przez każdego kupon. 
Sprzedaje się w ryzach 500 zrkuszowych, podzielonych na paczki z 25 ar- 
knszy do sprzedawania po 5 cent. za grkGBz). 


au? 360 pri 


dze 4, Jeo mouches zę 2 


"W kżrakzawie w aptece p. Tranczyńskiego i w aptece p. Redyka — A 
ow fzarniowezazih n p. Gol chowskiago. (1055-6-10) 


z 


zer (1800 3-) 
_„PBRYSEIE I WIEDENSKIE MEBLE - 
7 i bardzo gustowna; trwsia. i tanie. = 
! B. 'ó, & ; LPA Frankh, 
"BPOLARZE 1 TAPICEROWIE, 1805:26 ) 
firma zał żona 1835 r., odzużbzona medelěmi, SD rit 
Nr. 28, l 


j w Sóiodniu, kcegeldsiadt, roro BDonnustrrsso 
Š naken>dem Schólłorkofe, ; 
Album mebli (wspaniałe wzdenie) x, osjaśniejączm cannikiem za zastawem 2 zir. 


anemii, wycieńczenia, słabości systemu nerwowego, chorób 

kobiecych, braku regularności odpływów miesięcznych. wad 

sercowych i mnóstwa chorób pochodzących z niedostatku i 
zepsucia krwi, zapomocą 


ARÓENANU ZŁOTA SPOTĘGOWANEGO 


Dra ADDINSON 
I KROPLI OBRADZAJĄ0YCH 
Ta metoda leczenia jest. bardzo prosta. Tysiące osób wyleczonych świadczą 0 


Dra SAMUELA THOMPSON. 
jej skuteczności. Zsleca się szczególuiej osobom, które próbowały bezskutecznie le- 
karstw żelazistych lub dawnych śródków krew przec:yszczających. Niemasz metody” 


leczenia, któraby się z tą--.porównać mogła, le-razy .chodzi..0 -przywrócenie 


równowagi systemu nerwowego i o powrócenie krwi żywio= 
tów, których jej brakuje. W krótkim czasie po użyciu tych środków apetyt się 
wzmaga, siły powracają i chory wraca do zdrowia i nomal- 
uego życia. 
W Paryżu Avenue d'Antin, 12. 7 
W Krakowie w aptekach pp. Trauczyńskiego i Redyka, w Czerniowcach 
w aptece p. Golichowskiego. (1218-3-) 


Dra PIERRE 


w fakulteta medycznego w Paryżu | 


6, na Placa Opery w Paryśu. 


Dostat można we wszystkich składach fryzyersko-perukarakich. 


| MEDAL ZASŁUGI przymany BWoktorowi PIBREŁB na wysta. 1 
3 wie wiedeńskićj, najwyższa nagroda przyznaną tym środkom toaletowym Ę 
> do zębów. (65-11 É 


PAR 


spy 4 


A 65 
D s 


DE 


SO 


G gap 


RANDO PAT 
ARŻAT deplusiesrę o Í Bieli i 


UE STHONORE: 


i Doktora 


WIECZNA PIĘKNOŚĆ SKÓRY OTRZYMUJE SIĘ PRZY UŻYWANIU 


EUMEJFRIE ORIZA 


Dostawca Rossyjskiego Cesarskiego Dworu 


KS3Z-PRBRZA et OBEZA-LYS 


Najnowaze perfumy pszyjęte i używane przez świat eleganchi. 
ORIZA POWDER 


~ Przylegający dó skóry i zadsjący jej delikatność aksamitn. 


fe ` 
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ORIZA LACTEE 


LOTICN EMULSIVE 5 
oświeża skórę, spędza i niszczy piegi. § 


SAVON ORIZA 
O. Reveil, najłagodniejsze mydło dla skóry: £ 


(1054-5-12) 


Do I po użyolu tego środka K 
nie trzeba myś.głowy, nię$ 


RYŻOWY PUDER 


skład w Krakowie w aptekach PP. Teauczyńskiego i Redyka. 


Wajnowsza i najpraktyczniejsza metoda : 
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Bilety wizytowe | 
od 50 cent. za 100. .E 
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kawaler, 33 lat liczący, b. słuchacz akade- 
mii rolniczej w Proszkowie, od 8 lat pozo- 
stający w większym skarbie — poszukuje 
posady ekonoma lub zarządcy, Łaskawe 
oferty przyjmu'e pod adresem %%. E. po- 
ste restante Sokal. (1400 2-5) 


On cherche- pour les vacances pour 
deux enfants de 11 ans 


UMO Sonne 
bien recommandée. 
„En cas de conyenance il en peut 
resulter un engagement. 
Adresser: Stam. Feintuch, 
(1377-2-3) 


W HANDLU KORZENNYM 
pod firmą 


Fr. Lemevrta 


znajdzie miejsce praktykant 
dobrego prowadzenia się. (1419 2 3) 


ZABKAD RĄPIE 
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=oD (Freneya, departament: de T 
WŁASNOSÓRZĄDOWAFRANUUSEA 
, Administracya: w Paryżu. 22, Bouievgrt 
Monmartre. ; 

Pors kąpielowa 
W Zakładzie Vichy, jednym z najwykwin- 
tniej urządzónych w Europie, kąpiele i na- 
trysktwawia wazelkis dla uleczenia. chorób 
żołądka, wątroby, pęcherza, niru cukrzy- 

cy (diabetia), dna, kamienia itd. 
sedzień od 15 maja doić września 
teatr i koncerta w Casino. Muzyka w parku, 


czytelnia, salon dla dam, salon do gisr, konwer- lh. 


Eolejo żelazno prowadzą do Flohy, 


| sacyi, do. gry w bilard.  (181-6-) 


Przez 30 lat wy, róbowana 


woda anaterynowa do usl 


HBr. J. G. Peppa, 


nadwórn. dentysty w Wiedniu, Stadt, Boghergasse 2, Ę 


lepsza od wszełkićj innćj wody do zgbów, jako pra- 
wdziwie zapobiegsjąca przeciw chorobom zębów i 
ust, przeciw zepsucin i ochwierutanin zębów, przy- 
jemnego zapachu i smaku, wzmacnią dziąsła i słu- 
ży jako niezrównany środsk do an zębów, 
również jako wyberna woda do płukania, gardła dla 
cierpiących na gardło. 

mit Celem aprzisónnienią tego niubionego nie 
zbędnego wyrobu we wszystkich kołach, zaprowa 
dzone zostały flanzzi różnej wielkości, mianowicie 
wielka flaszka po złr. 1 cnt. 40, średnia po 1 àr, 

"Ja mała po 5 5 


Poppa pasta aneterynowa do zębów 


do czyszczenia, wzmocnienia i utrzęmanią zębów, 
ugunięcia niemiłćój woni i osadn zębowego. Cena 
słoika szklannego | zdr. 22 c. 


=E | Poppa aromatycz. pasta do zębów 
G | znana oddawna jako najlepszy środek do piełę- 
X gnowania i utrzymania mat i zębńw. 


Cena sztuki 25 o. (401-5-) 


Poppa roślinny proszek do zębów 


F czyści zęby, usuwa tak niemiły osad zębowy i wzma- 


enia połysk zgbów pod względem białości i delika- 
tności. Cena pudełka 63 cnt. 


Poppa plombs da zębów 


do wypełniania samemu sobie dziurawych zębów. 


Poppa arom. mydło ziełowe 
do upiększenia i odświeżenia cery, wypróbowane 
przeciw wszelkim nieczystościom cery; w oryginal- 
nych paczkach po 30 c. 

BY Zwraca się uwagę! Celem ochro- 
nienia się przed fałszowaniem zwraca sig n 
wagę Bzan, Iabliczności, że na szyi kaž- 
dej finszki wody anaterynowej de ust 
znajduje się znak ochronny (firma, Figen i 
wyroby anaterynowe) tudzież, że każda ila- 
szka zacpatwzoną jest jeszcze zswnętrznem opako- 
waniem, któro w dokładnym draku woed- 
nym orła panstwa i firmę pokazuj: 


Sklady moich preparatów utrzymują w KRAKO- 
WIE pp. W. Redyk apt, „pod Barsnziemć, A. gie 
Alecki apt., bracia Barack, Górecki, W. Jaha, 7. Za: 
piatalski, W. Fonz, E. Stoczmar apt, J. Trancząńeki 


j apt. „pod Korona“, W, Kotajny, róg ul. Bracziej 


dom Ka. Jabłonowskiego; w PODGÓRZU p. Bka- 
ralski aptek.; we LWOWIE pp. Mikolssch iptu, Z 
Bucker, J. Fispes apt, J, Belasr apt, C. Krzyża 
powski spi, Nshlik apt., 4. Bklepiński apt, bL 
Müller handel gzianie ;jny i E. Strzyżowaki hand, 
gal; w WIELIOZCE p. B. K'erzństi apt.; W WA- 
DOWICACH pp. Ig. Brosig | Kurowski spt.; w HO- 
CHNI pp. F. Keisse apt, į P. Niedzielski, w TAR- 
NOWIE pp. W. T. A. Wielogórski i A. Tenczyn &pt.; 
R BIAŁY ji Kóler aptek.; w SUCHY. p. Majers 
w KENTACH p. FUCHS aptok.; w ZATORZE 
p. Winnicki ept; w NO SĄCZU pp. Filipek 
ânt. i Ig. Garzan; w ŻYWCU pp. Kloeke aptek. i 

lumenthal>apt.; w BRZESKU p. Januszek apt.: 
w RZESZOWIE p. J. Srhsitter i Spół; w BUSKU 

E. Wyscczański apt.; tudzież wszyscy aptekarza 


bräde parfumeryj i galzntetgine obwodn Krakow. 
. fklego" 
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aRODINUTI 


slw Hotelu ruskim. 


„Odpowiedziałny rządca Drukarni Józef Łakeoński, ` 


Pn P 


zmajdzie umieszczenie uczeń. 
Wiadomość tamże. (14072-3) 


Pray klasstorge XX August anów 


są do wynajęcia każdego czasu 
3 pokoje i kuchnia. [1108-2-1] 


[Dwa mieszkania letnie 
|| w bliskości Krakowa, składające się 
|z dwóch pokoi z kuchnią i z jedne- 
= igo. pokoju z:kuchnią, są do wynaję- 
j|cia — Wiadomość w Krakowie 


(1404-2 3) 


W Czatkowicach 


w bliskości Krzeszowic, jest obok drogi 
prowadzącej do Czerny, wilia do wy- 
majęcia ma iefnie mieszkanie, 
składające się z kilku pokoi umeblowa- 
nych, razem lub częściowo. — Bliższą 
wiadomość przy ulicy Warszawskie- 
pod L. i34u p. Wiktorskiej, lub w Czatj 
kowicach pod adresem Styczyńska po- 
czta Krzeszowice. (1409-2-2) 


Z powodu wyjazdu jest do sprzedania 
posiadiose 

o pół aili od Krakowa, przynosząca przeszło 
40; złr. miesięcznie; kapitał wymagalny od 
8 do 10,000 złr..Bliższa wiadomość w Skła- 
dzie nasion, dawniej Jerzmanowskiego, w 
Krakowie przy ulicy Sławkowskiej L: 263. 

W tymże Domu amatorowie pszęzelnie- 
twa. alepszonego nabyć mogą modele, uli 
ramowych: wraz z. pszczołami za. 15-dnio- 
wem zamówieniem. Pojedynczy ul wraz z 

terałem, okuciem i pomalowaniem olej 
nem 15 złr., podwójny (z dwoma rojami) 
po 20 złr. w. a. © (1403-2-3) 


uywa sig z niezawodnym 

> zxxthiem prza iv menwa- 
ZĘ Š: Sza WV YIR SAILE, nare 
ETERECA rör, hotiuszowię 

BAA beznenności i w3zela 

kim cierpizniosi pierstowynae 

Zadan:l a lezarzy i choryote Tyżeczka od EA- 


- PU szelkAia 


stęrgiewiew 

z i A ngrwowg 

s jaduśj ebwui astopnjg po ntysita Piguiek’ anti. 
„awrałgiinych Dra Orasi. Skład w Parysa w aptesa 


p. bernarenr, rne de la Monngie, 28. — w Brakowią 
a aptekach pe. Tradospózcięgo | Hedyka, 62-21 ) 


Szczególności 
firmy OTEO FRANZ 


w Wiedniu, Mariahilferstrasse 36. 
Ces. król. wyłącz. uprzyw. 
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mieko cdmładzejące. wte 
„PURITAS* nie. jest. żadną: farbą. na włosy, 


tylko płynem do mleka podobnym, A raf 
a tę cudowną własność, że siwe włosy odmładnia, 
to jest wkrótce, najdalej w przeciągu 14 dni pier- 
wotną barwę przywrócić może. 
- Flaszka „Puritas* kosztuje 2 zł. * 
A. Snieżyca ranna). 
S hneegló: kchen. Żadepisttykuł n: 
aletowy pod względem skuteczności, dobroci i 
wytworności „nie może konkurować z śnieżycą 
ranną. Wyrabiany z olejnych, orzeźwiających sub- 
stancyj, usuwa ten: środek w najkrótszym czasie 
wszystkie nieczystości na skórze i nadaje płci 
mieniącą białość, świeżość i delikatność. Cena 1 złr. 


Wiedeński Pudr toaletowy, 


śnieżyca ranna (Schneeglóckchen) biały i różowy, 
dobrze sie trzymający i niewidoczny” na twarzy, 
wytwornej dobroci. Użycie tego pudru polecić 
możemy po pierwotnem użyciu płynnej kompo- 
zycyi śnieżycy rannej, szczególnie, jeżeli chodzi 
o nadanie twarzy łagodności i delikatności. Cena 
paczki 60: ct. l 


Brylantyna 


miękkiej, która. nie 
flakonu 80 et. 

47 pomada ze szpiku woło- 
Helmitie, wego, sporządzona podług me- 
dycznego przepisu, służąca do upiększenia i kon- 
serwowania włosów, zapobiega wypadaniu, chroni 
od tworzenia się łupieżu i wzmacnia skórę na 
głowie. Cena wielkiego słoika 1 złr. 20 et. 

tarangi 
Qlejek Orzechowy, pasowany 
z zielonych łupin orzechowych, ma ten wyborny 
przymiót, że nadaje białym, siwym i rudym wło- 
som kolor naturalny e Cena flakonu 1 złr. 
i środek zupełnie nie szkodli- 
La Jeune, wy do farbowania włosów i 
brody, zapomocą którego zafarbować można bro- 
de pieknie ciemno lub na cząrno. Cena paczki 
z przyborami 3 złr. 
; „nią (wyciąg na włosy.) Najlepszy środek 
Urania najporost włosów sporządzony z ziół, 
najdoskonalszej skuteczności dla włosów i na 
głowę, przysparza transpiracyę, zapobiega two- 
rzeniu się łupieżu i wypocinom, wznieca porost 
włosów, szczególnie po przebytej chorobie jako 
to: tyfusie, ospie, połogu itp. Cena wielkiej flasz- 


ki złr. 1 ct. 50. 

3 , balsamiczna woda do ust 
Hippokrene, do konserwowania z bów 
i dziąseł i do usunięcia nieprzyjemnego odoru. 
Nader błogiej i orzeżwiającej skuteczności Cena 
wielkiego flakonu złr. 1 ct. 20. _ (1327-3-12) 

Składy: W Krakowie u p. Stockma- 
ra apt. BA. Wisniewskicgo mpt.; we Lwo- 
wie w apt. pod srebrnym OQrtem Z, R a- 
ckera; w Tarnopolu w aptece Fr. Jamrogiewi- 
cza; w Stryju w aptece J. Zgórskiego i w aptece 
„pod węgierską korona“ Leona Giirtnera; w Sta- 
i nisławowie w. aptece F. Stechera i Albina Ami- 
rowicza; w Przemyślu u J. Maszewskiego apt. 


jest jedynym środkiem do 
utrzymania brody pięknej i 
pozostawią tłuszczu. Cena 
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